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gj (wraz z dodatkiem porannym): 


=== KURIER WARSZAWSKI. 


Warszaw ie: rocznie 
DE rs. 9, półrocznie rs. 4 kop. 50, 
cznie kop. 75. 
e odnoszenie do domn do- 
a | 2 De. Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 
stale w dni powszednie z wyjątkiem dni poświątecznych dodatki poranne. 


pierwszy raz 25kop., każdy na- ` 
stepny raz 20 kop. 

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop. 

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petytowy albo jego 
miejsce pierwszy raz 10 kop., 
każdy następny raz 8 kop. 

Małe ogłoszenin: za jeden 
wyraz po 2 kop, każdy raz. 

Nadesłane: za jeden wiersz 


pereina 1 w Gosar 
: rocznie rs. 12, półrocznie 
"rs. 6, kwartalnie rg. 3, miesi 

i esnie rs. 1. „7 


Za granicą: miesięcznie 
m: LER w 3 


op. 50. 
Numer jedyn bez doda- 
> Pa y odatok Poranny 


— Upraszamy szanownych prenu- 
meratorów prowincji o wczesne 


odnawianie przedpłaty na kwartał 
HAHl=ci,. 


Jmiòna słowiańskie: Dziś Cichosławy, jutro Bogusława, 
, Zgromadzenia: Nadzwyczajne pa zebranie uczestników 
stowarzyszenia spożywczego kolei nadwiślańskiej, (Lokal 
zarządu stowarzyszenia—2 po południu.)—Posiedzenie człon- 
ków komitetu kas pożyczkowych rzemieślniczych. (Gmach 
Towarzystwa dobroczynności na Krak.-Przedm.—5 po połu- 


dnin.) 
ystawy: Wystawa hygieniczna. (Plac  Ujazdowski—od 
ystnwa Towarzystwa 


W; 
u ora, I prod” k 15—od 10-ej rano do 6-ej 
1 nk.-Prz xw 1 ej rano do 6-e, 
, po połndnin — Wystawa obrazów A. 5 kan (Hotel Eu- 
ropejs 10-ej rano do 6-ej po południu.) 
Teatra Wielki: dziś „Robert djabeł” (występ gościnny p. 
Wineeafego, Coppola i panny Felicji Kaszowskiej), jutro „Fa- 


woryta” (występ gościnny p. Aramburo); — Letni (w ogro- 
dzie Sas je dziś „Właściciel kuźnic” poż AC í 
rakina „Małżeństwo Apfel”: —N owy (przy ulicy Kro. 


zrzec i „Płaczka i śmieszek”, jutro 


„Baron cygański”. (8 wieczorem.) 


batrzyki: Alhambra (prz 
dnik”, jutro „Budnik”>— Bellevue przy wer Chmielnej): 
„Państwo Wackowie”, jutro „Państwo Wackowie”; — 
„Nowy-Świat: dziś „Ulann”, jutro „Ulana”. (8 wieczorem.) 
) ród zoologiczny: ulica Bagatela. (Otwarty codziennie od 
10-€j rano do wieczora.) 


— Jiitro, /w pierwszy piątek nowo rozpoczętego 
miesiąca, odprawione będą nastepujące nabożeństwa: 

w kościele Przemienienia Pańskiego (po-kapucyń- 
skim), o godz. 9-ej zrana, wotywa do Najsłodszego Ser- 
ca Pana Jezusa; 

w kościele Opieki św. Józefa (panien wizytek), o godz. 
9-ej zrana, wotywa z wystawieniem N. Sakramentu. 

— W kościele św. Trójcy (po-trynitarskim) odpra- 
wioną będzie jutro, o godz. 9!/, zrana, przed ołtarzem 


Walne: 
POFAM- A. 
OBRAZEK 
Wiktora Gomulickiego: 


(Dalszy ciąg.) 
«Wspomnienie to sięgało epoki o piętnaście lat 
la kin, 8 po pię 
i ry nie był jeszcze wówczas sedzi 
urzędową? w jednem Ea ch miast elk npt rA 
nalnych, gdzie zajmował dość już wysokie stano- 
A | 
sobistę miot i A miej 
e przymioty czyniły go „lwem” miejscowe- 
go towarzygtwa, urząd zaś Hooda eyed 
oń cały wi niewiast, olujących na męża. 

Podsędk „wny 1. podprokuratorówny, Sędzianki i 
poborczanki, mie mówiąc jaż o licznym zast pie 
piientalonych „ wdów, które gwałtownie chciały 

yć... tulonemi, upędzały się za nim (figurycznie) na 
wszystkich balach, palikach, majówkach i promena- 
dach, pragnąc za jąkąbądź cenę stać się bluszczem 
powiewnym 1 OWinąć się na zawsze dokoła tego po- 
nętnego dębu. 

Ale sędzia był niezdobytą redutą. 

Ci iowi posądzali go o brak serca, a nawet zmy- 
słów; te i owe jednak mogły zbić dowodami krzy- 
wdzące te posądzenia. Tylko, że nad panny i wdów- 
ki przekładał motylkowaty dygnitarz— kobiety za- 


po ie 
iłostek miał mnóstwo; miłość napróżno do drzwi 


Jego | wkała. 

By wygodniaiem i wykwintnisiem. Lubił ładnie 
mieszkać, stroić się, otaczać przedmiotami estetycz- 
nemi i karmić samą tylko słodyczą. Lubił też mieć 
awobodną myśl i niczem nieskrępowane ruchy, 


ulicy Miodowej): dziś „Bu- 


ROK SZEŚĆDZIESIĄTY SIÓDMY. 


use uz z |. pryw zsmawoi UG 1 TMT [O 
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kuriera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 

wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe, 

i Wachód ksigżyca o godzinia 2 minut 40 e. 


Zachód % 


Pana Jezusa Nazareńskiego wotywa ku uczczeniu Męki 
Pana Jezusa, poczem wiernym podawany będzie do uca- 
łowania relikwjarz z drzewem Krzyża św. 

— Jutrzejszemi nieszporami rozpoczynają się solenne 
nabożeństwa odpustowe ku uczczeniu uroczystości Na- 
wiedzenia N. Marji Panny w kościołach: Opieki św. Jó- 
zefa (panien wizytek) i N. Marji Panny na Nowem-Mie- 
ście., 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Hasłem w politycznem Życiu bardzo utartem: Do 
ut des! usprawiedliwił organ gabinetu lorda Salisbu- 


„ry'ego, Morning Post, politykę Rosji wobec umowy 


turecko-angielskiej o Egipt, której zatwierdzenie ze 
strony sułtana odroczonem zostało do d. 4-go lipca. 
Zasada do uł des przyjętą zostałaby w tym razie 
pras gabinet petersburski w interesie Anglji, gdyby 
ord Salisbury za odmówienie dalszej pomocy rosyj- 
skiej dla protestu francuskiego przeciw rzeczvnej 
umowie przyrzekł poprzeć kandydaturę ks. Mingrelji 
na tron bułgarski. Insynuacja ta Morning Postu 
zgniewała bardzo brukselskiego Norda, który utrzy- 
muje, że Rosja nie rządziła się nigdy merkantyli- 
zmem w polityce, którego cechę nosi zasada «o ut des 
aż nadto wyraźnie. Rosja „prowadzi politykę, nie 
handel”, a przedewszystkiem strzeże i broni wła- 
snych interesów, zagrożonych umową angielsko-ture- 
cką; zgoda Anglji na kandydaturę ks. Mingretji 
w niczem nie zmieniłaby postawy Rosji, która za- 
równo nad Nilem, jak „na Bałkanach i wszędzie” 
tr się zasady jus suum cuique. 

tej polemiki Norda wynika jedno na pewne: że 
Anglja odmówiła Rosji poparcia kandydatury buł- 
garskiej ks. Mingrelji, skutkiem czego potrzebnem 
się okazało nowe zawarowanie rosyjskich interesów 


Oprócz pensji miał własny majątek, dobrze uloko- 
wany i suto procentujący. Każde ferje przepędzał 
za granicą. W rzeczach sztuki miał sąd wyrobiony 
i trafny, Dużo czytał, i to nietylko w kierunku pra- 
wniczym. Brał się też niekiedy do pióra, tłómacząc 
drobne piosenki Heinego i Bórangera, i z trudem 
klejąc oryginalne obi. W tych ostatnich tyle by- 
o mowy o „rozdartem sercu”, „miłosnej tęsknocie” i 
płzach wylewanych wśród nocnej samotności”, iż 
czytelnik lub czytelniczka wyobrażali sobie konie- 
cznie autora, jako bladą i smętną ofiarę werteryzmu. 
Tymczasem był to czerstwy mężczyzna, o różowej i 
pulchnej twarzy, któremu z pod fraka mundurowego 
gy wychylać się przedwczesny nieco—brzu- 
szek. 

Przeciw tej niepożądanej wypukłości walezył 
energicznie: gimnastyką, hydropatją i Marjenbadem. 
Brzuszek postarzał go, a on chciał młodość przecią- 

nąć do granie jaknajdalszych. Było to jego manją. 
o za młodością nie pojmował życia... 

Jeżeli nie żenił się, to dlatego głównie, żeby być 
jaknajdłużej—młodzieńcem. Tym, którzy go natar- 
czywie napędzali do żeniaczki, odpowiadał: „jeszcze 
czas!” I nie wyrzekając się bezwzględnie tej Życio- 
wej konieczności, odkładał ją do coraz dalszych 
terminów. Wąż 

Tymczasem bawił się, śmiał, bałamucił mężatki 

isal wiersze, podróżował--i czuł się zupełnię SZCZĘ- 
liwym. ; 

Ale jednego dnia odebrał list, który mu to szczę- 
ście nadwerężył. 

List ten w grubej, kancelaryjnej kopercie, na kan- 
celaryjnym papierze i z kancelaryjna kaligrafją, 
przybywał z drugiego końca kraju—z miasteczka, 
o którego istnieniu rzadko kto wie i pamięta. 

Sędzia przełamał ciekawie dnżą pieczęć z orłem, 
dwiema trąbkami na krzyż i napisem Urząd pocztowy 
w X, i wyczytał bujnem pismem skreślony nagłówek: 

„Stary kolego i przyjacielu!” 


Wysokość wody na Wiśle 8 stóp cali 11 
É 3. Dziś o godzinie 2-e) po południu. ciepła 10° R. 
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garmontowy rs. 1. 

Ogłoszenia do Kurjera przyj- 
muje także Biuro Rajchmana 
i Frendlera ul. Senatorska 26. 


Poniedz. Józefa Kałasantego, 
4Tw. Wtor.: Cyrylla Metodego B.i Filom 
Środa: Dominiki Panny Męcz. 

Czwar:Apolonjnsza i WilibaldaBB. 


nad Nilem, „zagrożonych umową angielsko-turecką”, 
Najwięcej z tego uciechy w Paryżu! 

Francuska izba deputowanych dokonała wielkie- 
go dzieła, którego nie zapisze wprawdzie historja 
obok, deklaracji praw człowieka” przez wielką re- 
wolucję, ale którem szczycić się długo będzie współ- 
czesne pokolenie radykałów nad Sekwaną. Zgodnie 
z oświadczeniem rządu, złożonem przez p. Rouviera 
na posiedzeniu sobotniem, izba odrzuciła ogromną 
większością wniosek dep. Lamartinićre'a, który żą- 
dał wyjęcia seminarzystów z pod rygoru obowiązko- 
wej i osobistej służby czynnej w armji. Frazesem 
„równości wobec prawa” wniosek ten obalono i od- 
tąd nie będzie we Francji księdza, który młodości 
swojej nie poświęciłby—bożkowi wojny. 

Jakąż to powagą cieszyć się będzie słowo takie- 
go kapłana, mające sączyć balsam tkliwych rad 
ewangielieznych, słowo kapłana, który z medalem 
zasługi za mordowanie ludzi na piersiach wstąpi na 
kazalnieę! Jak ascetycznie będzie pojmował on 
wzniosłą misję chrześcjaństwa w sferze idei i oby- 
czaju, mając po za sobą kilka lat życia koszarowe- 
go... Zaiste dumną może być rzeczpospolita Gam- 
betty ze swego liberalizmu... 

Wolno jest każdemu nie widzieć Boga nad sobą, 
ale nie wolno wmawiać przymusem moralnym w 
bliźniego, że Boga nie widać! Żaden człowiek nie 
ma prawa brać na swoje sumienie odpowiedzialno- 
Bei za sprawy wewnętrzne sumienia cudzego. Je- 
żeli bliźni nasz poderznie sobie gardło, nazwiemy go 
nieszczęśliwym, nie zbrodniarzem! Kto wszakże 
podrzyna gardło bliźniemu, tego społeczeństwo ściga 
najsutowszemi karami, jak burzyciela praw boskich i 
ludzkich... Większość izby francuskiej nie miała pra- 
wa pozbawiać większości narodu francuskiego ducho- 
wieństwa, wychowywanego w duchu kanonów ko- 
ścioła i zasad chrystjanizmu. 


Przymiotnik „stary” wywołał na jego usta skrzy- 
wienie; czemprędzej też rzucił okiem na podpis gi- 
nący wśród szumnych zakrętasów, c 

— Dziubiński — przeczytał półgłosem — Józef 
Dziubiński... 
Przesunął ręką po czole, zbierając myśli. 


— Dziubiński?—szepnął—dalibóg nie pamietam. 
Ktoby to być mógł?... Dziubiński B: Deia. DARS 
Dziuba—ach tak, Dziuba! już wiem teraz! —Długo- 
szyjny, gapiowaty Dziuba, koleżka z gimnazjum 
płockiego, romansowy mazgaj, któremu profesor wy- 
ciągnął z kieszeni list z napisem: „Najsłodsza pan- 
no gubernantko!”.., 

Roześmiał się serdecznie przy tem wspomnieniu, 
wstrząsając listem, z którego złożonych ówiartek 
wypadła na podłogę—fotografja. 

P odjął Ja, Spojrzał... 

— Cóż to znowu za stary safanduła? — mruknął, 
nachmurzywszy brwi i wysuwając wargę. 

Fotografja przedstawiała w samej rzeczy safandu- 
łę. Pod wielką, głupkowatą łysiną (są bowiem ły- 
siny mądre i głupie) widać tam było twarz nie tyle 
tłustą, eo rozlaną, o policzkach obwisłych, oczach 
wyblakłych i załzawionych, z uszami sterczącemi 
po bokach, nakształt ostrygowych skorupek. Twarz 
ta wyrażała szczęśliwą i zadowolnioną z siebie re. 
zygnację. Była to twarz męża-pantofla i papy-do- 
brodzieja, który do małżeńskiego jarzma tak nawy. 
knął, Że na wolności żyćby już nie umiał. Okalał 
twarz ową od dołu wieniec, a raczej... wiecheć rzad- 
kich włosów, rosnących na samem podgardlu — wy- 
glądający tak, jakby go nierzadko tarmoszono, a 
może nawet i O AW ` 

Sędzia zajrzał do listu — i aż podskoezył na sprę- 
żynowej kanapce. 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


_ łowil. 


LTR PRE z sę 


Do tej samej izby wniósł dep. Dreyfus projekt do 
prawa, orzekający, że każdy we Francji. zamiesz- 
kały cudzoziemiec, który należy do utworzonego za 
granicą stowarzyszenia, mającego na celu narusze- 
nie interesów albo terytórjum francuskiego, kara- 
nym będzie więzieniem. od trdih. miesięcy do 
dwóch lat, tudzież grzywną pieniężną 50-—1000 fran- 
ków, w razie zaś ponowienia przestępstwa skaza- 
nym zostańie na deportację,” 

Ma to być zemsta za Koechlina! 

Br. 2. 


Wianki w Krakowie. 


(Korespondencja włagna. Kurjera Warszawskiego.) 
ry Kraków 28-go czerwca: 

Na godzinę siódmą zapowiedziały programy i afi- 
sze rozpoczęcie uroczystości ludowej; tłumy spieszą 
zatem ku improwizowanemu amfiteatrowi, w niere- 
gularne półkole zataczającemu się na pochyłościach, 
zbiegających ku Wiśle po prawej stronie zamkowe: 
go wżgórza. Środek tego amfiteatru stanowi loża; już 
przez nas w jednym z poprzednich listów opisana; 

og krwawo incheia za klasztorem norberta- 
nek, kąpiącym swe podnóża w bystro płynącej rze- 
ce. Po chwili tło krajobróim aina A smugg 
chmur podartych na szmaty, poprzerywanych tu 
i owdzie i przedzielonych pya Adna p martwy 
turkus—błękitem. Mrok eotaz gęstsze rozpina opo- 
ny. Księżyę w lisiej czapce—wróżącej na jutro sło: 
tę—połową swojej bladej twarzy wybiegł po nad 
drzewa przeciwne brzegu i wznosząc Się corą4z 
wyżej, zatacza łuk płaski, jakby się śpieszył za 
słońcem, które juź znikło za widnokręgiem. 

„Zabawa się rozpoczyna. Pierwszą jej część stano- 
wią regaty. Dzielni wioślarze w strojach: krakow- 
skich, góralskich, ukraińskich i marynarskich, wal- 
czą zacięcie © palmę pierwszeństwa. U mety zatrzy- 
muje ich retman, stojący w małem czółenku i przo- 
dujący gonitwom. 

Zjednoczony pod batutą p. Barabasza chór akade- 
mieki, Towarzystwa muzycznego i Stowarzyszenia 
gimnastycznego „Sokół”, śpiewa mazurskie -i rusiń- 
skie pieśni. W antraktach dwie kapele wojskowe— 
na dwóch przeciwnych krańcach zatoki—grają polo- 
nezy, krakowiaki i kołomyjki, wysnute z wieńca 
starodawnych melodyj. Od czasu do czasu z olbrzy- 
miego galaru dolatuje nuta, to tęskna, to wesoła, shar- 
monizowana w zgodnym ansemblu przez żeńskie i 
męskie głosy włościan bierzanowskich. 

Qiemniejące od zapadającej nocy ruchome wody 
pokrywają się tysiącem różnokolorowych gwiazdek, 

tóre płyną, migocąc rzymskim ogńiem. Czarne-zie- 
lony kryształ wartkiego prądu odbija w sobie i ła- 
mie ich blaski drżące, Za niemi suną spokojnie 
tradycyjne wianki ze świeczkami, Potem nagle, 
szmermele jskrzące—wijąc się wężowo i wybucha- 
jąc niespodzianie—burzą' długie szeregi cichych 
światełek., a wszędzie, pozornie przynajmniej, 
ogień zdaje się urągać gaszącemu go zwykle żywio- 
szystko to wcale ładne i udatnie wykonane 
może zająć chwilę, zwłaszcza, że sztuczkom tym u- 
sypiająca natura daje cudne tło swoje za oprawą... 
oprawę, piękniejszą od treści obrazu. | 

Ile razy bengalskie płomienie. zaczerwienią mury 
Wawelu, łuna, od starych ścian bijąca,  oświeca za 
rzeką, na przeciwległej pocłiyłości, mrowię, wiej- 
skiego ludu, który roi się tysiącami głów w kapelu- 
sząch słomianych, :czepcach, białych i chustkach ja- 
skrawych. i 

Cały widok bawi oczy, à nawet i umysł zajmuje... 
ale liczna publiczność niecierpliwi się tak. w lożach, 
krzesłach, ławkach, jak i. na skromnym piasku. 
Wszysey oczekują na bohaterów wieczoru... 

Mimo strasznego znużenia, wywołanego progra- 
mem—że się tak wyrazimy—nawalnym i. morder- 
czym, a zmuszającym następcę tronu i jego małżon- 
kę do istnych ciężkich robót monarszego rzemiosła... 
oczekiwani z niecierpliwością i upragnieniem zja- 
wiają się nareszcie o wpół do dziewiątej, w loży dla 
nich, przygotowanej, w powrocie z wycieczki do Wo- 
li Justowskiej. proa 
ii Arcyksiężna Stefanja jest obecnie w pełni rożkwi- 
tu młodości i szlachetnego, kobiecego wdzięku. Pię- 


kność jej podnosi dobro Moeg iyn się na licach, i 0- | 


obejście się aiouas, zwarta tualeta, w której z 
kolei ukazała się dziś na „Wiankach”, składa się ż 
bronzowego pluszowego aksamitu i takiejże okryw- 
ki. Wokoło Szyi owijał się fichu z koronek,.. bia- 
łych czy śmietankewych?.. nie powiem;. światło e- 
lektryczne bowiem, migotliwe i drżące, nie pozwoli- 
ło mi rozróżnić odcienia. Główkę kształtną zdobił 
kapelusik en puille d Italie ze strusiemi piórami, Ma- 
łą rączką przyjęła program z dłoni Stanisława hra- 
biego Mieroszowskiego, prezesa komitetu wiankowe- 
go... i jakby dziękując mu, uśmiechnęła się uprzej- 
mie. W uśmiechu tym gorliwy i energiczny organi- 
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Sanam onnan a a 


swoje a dys, / ać W OTG R gx b ~ 
*"Aropksiężę: 4 E EE A m Jelon nich jestyniąkiamy ponat, 
(żrana miał na sobie uniform w pełnej gali) i pła- drugi zaś p iem, nieumiejącym prawie — 
Szczu PA głogu ai wszedł za żo- | wcale po polsku. ; or Mi wadąiswł W SA 
ną i zajął obok niej miejsce. Wydał mi się teraz | Z eudzoziemoów iźraelitów, którzy gowa, aj- s; 
bardzo zmęczony. I nie dziw! dzień dzisiejszy bo- | mowal Rii dlem i przomykłe m, mają JĄ | "Z 
wiem musiał być dla niego rodzajem kampanji.. po: | zostać tylko posiadacze nieruchomości. Żastrzeże- ` 
kojowej. TSR: ORF ZE nie takie sprawia, iż niektórzy kupcy sami mają i +2 Fa 

Kopiec, jakby za dotknięciem rószczki Gzaró- | kraj opuścić: 0" nad yy t iong % 0 SIN 
dziejskiej, rozszerzył swe oświetlenie aż na mury | |,Praeż Konstantynów w tych dńiach È SABUN || A 
fortyfikacyjne, zabarwiając je trzema kolorami. Po | niewielka, co-prawda, partja niemców cudzoziemców — 
rzece przesunął się na łódeczee transparent z por- | udających się z powrotem za granicę. oinn b POD i 
tretami dostojnej pary. U spodu błyszczał wy- W ahaj goleni władze zbierają dane sta SZ F 
raz: Salve. Na galarze ukazała się w rzeżbiarskiem | czne 0 ilości cudzoziemców i niemców'poddańych — 


upostaciowaniu, Wisła—królowa wianków. Obra- 
miało ją koło z kwiecia i zieleni. W rękach trzy- 
mała wianuszki. Tworzyła środek żywego. obrazu, 
malowniczo ułożonego z licznego zastępu wieśhia+ 
ków i wieśniaczek. Odezwały się skrzypeczki i ba- 
sy. Chłopi zawiedli ochótze tany; przerywane nież: 
kiedy skakaniem przez ognisko sobótki: = === = 
Na tem węży dg się uroczystość.., | u 
Nareszcie, około godziny jedenastej, arcyksiążęca 
ara mogła udać się na spoczynek, wracająę--do pa- 
acu, Potockich ulieami—równie jak całe miasto— 
rzęsiście i pięknie uiluminowanemi. 
Zygmunt Sarnócki. 


da posterunkach przemystowyot. 


(Ankieta „Kurjera warszawskiego” ,). 


Łódź 28-go czerwca. 


(Sprawozdanie specjalńego korespondenta Kturj. warsz.) 


Podawszy wam w poprzedniej korespondencji : 
sporą wiązkę faktów z bruku łódzkiego, przytoczę 
dziś te względy prawne, na których owe fakta się 
gruntują. „ 

Ukaz marcowy zgoła nie dotyczy, Łodzi, ponieważ 
jest ona miastem. Toż samo należy ra B IYA io 
Zgierzu, Pabjanieach i t. d., w których bezpośrednio 
z tytułu ukazu żadna zmiana nie Ar ! 

atomiast dzieje się tu zupełnie co innego., 
pierwsze, zaczęto. w Łodzi, jak i w całem Króle- 
stwie, stosować w,praktyce dawne prawo, zabrania- 
jące izraelitom cndzoziemeom trudnić się. przemy- 
słem i handlem bez specjalnego pozwolenia trzech: 
ministerjów:  skarbu,, spraw wewnętrznych i spraw 
zagranicznych, przyczem, w razie uzyskąnia takiego 
pozwolenia, muszą oni wykupywać świadectwa pier- 
wszej.gildji. Otóż obecnie odbywa się w Łodzi zą- 
mykanie sklepów i fabryk, należących do takich en- 
dzoziemców, 

Dalej władze podniosły kwestję towarzystw akcyj-. 
nych zagranicznych, nie mających. ustawy zatwier* 
dzonej w granicach państwa. 

Nakoniec jest pewna ilość rozporządzeń admini- 
stracyjnych, zmierzających do osłabienia wpływu 
niemców i cudzoziemców, jako to: zakaz śpiewania 
po niemiecku w. restauracjach z szansonetkami; wy- 
dalanie cudzoziemeów ż różnych stowarzyszeń i-t. p. 
Wszystkie te okoliczności wraz ze złem zrozumie- 
niem ukazi marcowegó sprawiły to, iż w Łodzi po- 
wstała. cała masa falszywych pogłosek; jedni spo- 
dziewają się wydalania wszystkich eadzoziemców z 
kraju, drudzy sądzą, iż majstrowie zagraniczni zmu- 
szeni będą opuścić swe posady, są nakoniec i tacy, 
którzy spodziewają się wydalenia za granicę wszyst- 


kich niemców. l 

Nie potrzebuję chyba dodawać, że pogłoski takie 
są najzupełniej błędne. Jednakże wszystko to wy- 
wiera silne wrażenie; w jednej np. z większych fa- 
bryk łódzkich wydano nawet rozporządzenie, zabra- 
niające szykanowania cudzoziemców pod karą Wy- 
dałenia z fabryki. 

Załatwiwszy się w ten sposób z kwestją ogólną, 

rzystępuję do faktów, jakie w dalszym ciągu ze- 

krab mi się udało. i 

Niemcy ze wsi Rokicie (gmina Brus) podali do 
władzy Ke o pozwolenie założenia gesanyvtreinu, 
otrzymali jednak odpowiedź odmowną. Jest to pier- 
wasz, przykład próby, założenia gesangrereinu na 
ws 


Krzątają się w Łodzi około założenia polskiego 
towarzystwa śpiewackiego pog nazwą „Wieniec. 

W sferach nrzędowych podniesiono kwestje, czy 
oudzop A mogą być ajentami towarzystw ubez- 

ieczeń. 

W powiecie łódzkim znowu oddano pod sąd pë- 
wnego pisarza gminnego, ponieważ za pomocą ró- 
żnych sztuczek ułatwił siedmiu cudzoziemcom naby- 
cie gruntów włościańskich, podchodzących pod ukaż 
z r. 1864-g0. Jej = 


" 


Kl UPU 


„Po, 
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ją uwagę na ilość 
A BĘ 


tutejszych w każdej miejscowości, Bał 4 LWTĄCĄ- — © 
iect w wieku szkolnym w ką: 
idej z tych kategoryj, oraz na to, jakim językiem 
mówi łudność danej wsi itp. Zebranie tyo rk ý 
arr ireen jest sę OE Mdnośi 
niómióckiej, oraz wp "jej na ludność rosyjską i 
polską, zwłasz zetor dinke meere aoli ZRK 
wdopodobnie więc tego rodzaju wiadomości zbierane © 
ą peara kraj pLi ESTS Y i 
PSE ze dane wraz z wnioskami mają być pra 
stawione właddzóm ceńtrulnym d, 13-go sierpnia r. b. 

Krążą pogłoski, iż cztery fabryki fi 

odo cudzoziemców, będą nabyte przez dwie powa- = 
niejsze firmy tutejsze. ei arty w 

W każdym z soków w Łodzi i po drodze do Pà: 
bianie można znaleźć przynajmniej jedno z miejseo+ ~ -~ 
wych pism niemicełtich, podczas gdy polskich nie 
"AW Łodzi ET O 

odzi istnie gm, ż których dwa. pol- 

skie (Dziennik di a, ERR w r. 1884. z Hay, si 
kościelne, których redakcję przeniesiono do Łodzi w CA 
r. 1886-ym) i trzy niemieckie poeira Žig., żałóżo: 
na w f. 1803-im; Zodzer Tageblatt, w r. 1881-y ES 
Evangelisch-Lutherisches. Kirchenblalt, vedakcja prze- 
niesiona do Łodzi w r. 1886-ym). 5.00% C 

Niektórzy z przemysłowców tutejszych próniime- 
rują po kilka egzemplarzy pism niemieckich, które. 
pożostają w kantorze; u szwajcara dla robotników i = 
ofiejalistów. = Bai jsi nat 

Z pomiędzy przemysłowtów tutejszych wszyscy W 
z wyjątkiem jednego, y Md w domu. Z Kieaieaky „SE 


u 


Między nimi są i tacy, którzy się tu już urodzili > 
jak np. p. Heinzel, pretes Towarzystwa dobroczym - 
ności, nie umiejący ani słowa ko RPK" M 
„Podaję wam. nazwiska kilku b zr 

bnych rzemieślników, z którymi się zetknąłem, a 
którzy albo wcałe nie umieją pó polsku, albo też = 
bardzo mało, mimo hazwisk zolekiebi Masztalerz, 

Józefowicz, Śobocki, Sobierajski. Poznałem też ro: = 
botnika Zimmermanna, polaka, który niegdyś nazy: ' 
wał się Ciesielski, lecz umyślnie zmienił, nazwisko, + 


aby mógł łatwiej znaleźć zajęcie. . Męki: it 484 
resztą mamy tu szynki i bawarje, gdzie wcale ; 
nie można Joanai się po polsku. ormi pisbod ai ie > 
W Łodzi są iejscowości, które wcale nie mają 
nazw polskich, albo też przerobione z niemieckiego 


np. ufam rage , Kwela (Quelle), Neu Schlesien, , i 
Bohmische Linie, Spińńlinie (Prządki, ale nikt tej 
nazwy nie używa), Pfaffendorf (Księży Młyn, rza- < q 
dziej używane), Szeląg (etymologja ludowa od Soho- 171 
hung). > Be 
Wydano rozporządżefiie; "aby * nić “pozwalać już 
więcej na zakładanie kantoratów, tj. szkół pa al- 
nych ewangelickich, tych rozsadników ap og 
Obecnie w gubernji piotrkowskiej są tylko 4 kanto. y 


O APRAN 4 PENES at: nianiardazić | 
Dia wyjaśnienia tych charakterystycznych „stę > 
sunków podaję wam jeszcze kilka szczegółów: yr se 
W powiecie łódzkim znajdują się całe wsie nios  ă 
mieckie, jak np. Śrebrna (400 mieszk., katolicy, Bu- 
dy Stokowskie (ewangelicy), Stoki (zaledwie 5 cha 
łup czysto polec) Redkinia, Żabieniec, Antoniew, 
Babice (mieszana ludność), Radogoszcz (mieszana): 
Katolieka parafja Konstantynów liczy przeszło 3,000 
dusz, z których 2,000 niemców. Poznałem 50-letia 
nę ę ze Starowej Góry, nieumiejącą Ani słowa 
polsku. jk” gł 
i Wobec takich faktów, nic dziwnego, że, 6 
skich nazw miejscowości, pojawiają sej 
mieckie. Otó przykłady: Nowosolna — 1 z? 
Salzfeld, Wola Łaznowska — Grünbach, Zielona Gó- , 
ra — Grünberg, Borowo — Wilkelmswald, katówice— 
Kónigsbach i t. d. Borowo jest to spora , 


rej naliczyliśmy kiłku polaków. Mia 


czy niemceń, odpowiedział, że sam nie wie, Si 
ski jest za ł N: 

wi po polsku; 
Tonn. ą 
Sądzę, iż w poruszonej obecnie kwestji * 
nia robotników cudzoziemców krajowcami 
bez ińteresu dane ò włościanach bezrolny€” 


UB: 
| "IM ( A i k 


Nr 178. 


20-tu gmin powiatu, w r. z. tylko w dwóch (Babice 
i Gospodarz) nie było wcale włościan -bezrolnyeh; 
rozuiie się, iż mówię tu 0 stałych mieszkańcach. i 

‘Reszta gmin przedstawia się w sposób następują- 
cy: Rszew-5,600, Puczniew 1,200, Brus 1,000; No: 
wosolna 862, Radogoszcz 300, Drierząsna 193, Żero- 
min 150, Łagiewniki i Chojny SĄ 70; „Brojce, Luć- 
mierż, Rąbień i Czarnócin po 50; Brużyca 40, Górki 
37, Bełdów 30, Nakielnieca 25, Wiskitno 20, razem 
9,797 beżrolnych. 

Jest to wyborny materjał na wytworzenie krajo- 
wego robotnika fabrycznego. LA 

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 

== Graźdanin dowiaduje się, iż w projekcie refor- 
my szkół realnych, przesłańym do p. ministra oświa- 
ty dla zaprowadzenia pewnych zmian, ma być opra 
cowany według wskazówek rady państwa program 


kursu 6-letniego, a nie, jak poprzednio projektowa-. 


nó, 5-lethniego. 
= Z rozporządzenia ministerjum komunikącyj, 


w szkołach technicznych kolejowych, pod zarządem 
tegoż ministra zostających, otwarte zostaną klasy 
pfzygotowawcze z kursem jednorocznym w dwóc 
równoległych oddziałach. Program i plany wykładu 
„Już zostaly zatwierdzone, . Opłata za A jeszcze 
nie została ostatecznie określona. 

= Sprawą pomiędzy zarządem miejskim a inże- 
nieja wojskową eo do części koszar mirowskich 
mieszczących kuźnię okręgową i oddział żandarmerji 
półowej, w tych dniach załatwioną została w ten 
sposób, iż władza wojskowa, odstępując pla- 
ce ną rzecz. miasta, budynki swoje zwali i odsu- 
nie dalej z warunkiem wszakże, że chociaż zarząd 
miejski obejmie w mowie, ce place, to jednakże 
tak kuźnia, jak żandarmi polowi zajmować La a 
budynki do'czasit wykonania przez władzę wójsko- 
wą zamierzonych ihnowacyj: x 


Ep) mie kk miasta polecił komisarzom skar- 


bowym przedsięwziąć” środki egzekucyjne: przeciw 


osobom, zalogająoym w opłacie podatku procentówe- 
eg 


od świ kl prócentótre. 
RE TURRE TARRSA 
x opi 


o. ai ŚĆ kasy miejskiej dopiero 8000 
rs. Ogólny dochód z powyższego źródła spodziewa- 
ny-jest Wro Bor sttimie 105,200 rs. 

== Miasto nasze liczy obecnie ogółem 30 ómni- 
busów hotelowych i 1,088 dorożek, z tej liczby 575 
jednokonnych i 468 dwukonnych. W r. z. było doro- 
żek tylko 923, w tej liczbie 144 jednokonek, Roz- 
maitego zaś rodzaju wozów do; przewożenia rzeczy 
mamy dziś 4,146. i AY i 


:==i Handlarze wołów stepowych czynili starania 
o ograniczenie wolnego handlu wołami, trwającego 
cał tydzień na targowisku praskiem, i wyznaczenie 
a takowy dwóch tylko dni- w tygodniu. Starania te 
" uzyskały przychylnej opinji w sferach decydu- 


j oczek ch i gu: 
PA 19 kop. ZBÓR pozostało się na su 


rozdzieliła sumę 83 ra, 3 ko ¿y powstałą ż 
i 45 ubogich 


elo Wazystkich Świętych rozpoczęto 


roboty około malowania wnętrza świątyni, 
= Ulica Dłyga na przestrzeni 0d Bielańskiej do 
hotelu drezdeńsicjęgo została od dziś zamkniętą dla 
przejazdu Z powodu naprawy bruków. ua 
+ == W pierwszych dniach przyszłego miesiąca spo: 
dziewanym jest przyjazd. do. Warszawy. p. W. He 
Lindleya, głównego. inżeniera kanalizacji i wodo- 
ed Pobyt jego w naszem mieście ma na celu 
edłożenie komitetowi kanalizacyjnemi kosztory- 
sów robót, które mają być jeszcze wr. b, rozpoczęte, 
oraz programu robót na r. p. Studja przygotowawcze 
dla robót w r. ,b., prowadzone przez tutejsze biuro 
Pomiarów, są już na ukończeniu. ' 
= JW. Główny naczelnik kraju; jenerał-adjutant 
Hurko, wy dniu wezorajszym o godzinie 9-ej ej 30 ra- 
no pociagiem nadzwyczajnym kolei terespolskiej 


Bd, wyjechał z Warszawy do T weru. 


„| pastelowych”; J 


p KURJER. WARSZAWSKI.—Dnia 30 czerwca 1887 te ` 
cię łódzkim. Otóż według danych urzędowych, z 


= Z teatru i muzyki. 

* P. Myszuga wystąpił wczoraj w. „Strasznym 
dworze” po raz ostatni przed urłopem. © 

Sympatyczny śpiewak za piękną interpretację 
Bwej roli zbierał zwykłe oklaski, zwłaszeżą w słyn- 
nej arji „z kurantem”. ; 

*. Afisze jutrzejsze zapowiadają: w teatze Letnim 
„Małżeństwo Apfel” (z udziałem Źółkowskiego), a w 
teatrze Nowym operetkę „Baron cygański”. 

* Z krotochwili Mosera „Z przyjemnością” rozda- 
no w teatrze Nowym role do nauki. 

W nowości tej grać będą panie: Borkowska, Lesz- 
czyńska, Sznage i Oswaldowa, oraz pp. Borawski, 
Galasiewicz, Grubiński, Holtzman, Morozowicz, Bi- 


‘| korski, Śliwiński, Turczynowicz i Wysocki. 


* Artyści teatru Rozmaitości przystąpili do prób 
z „Panny”, czteroaktowej komedji Zygmunta Przy- 
bylskiego. 

„Panna” wejdzie na repertuar teatru Letniego w 
ciągu przyszłego miesiąca. 

* Próbująca się obecnie w teatrze Nowym operet- 
ka L. Varney'a „Przemokły kupidynek”, wystawioną 
zostanie w przyszłym tygodniu. ; 

* Ostatni występ panny Zucchi odbędzie się w 
nadchodzącą niedzielę. — 

Afisz dnia tego ogłosi wyjątki z wystawionych 
świeżo baletów: „Lizeta czyli córka źle strzeżona” i 
„Brahma”. 

*'W sobotę, zamiast zapowiedzianej w repertuarze 
„Afrykanki”, wystawioną zostanie opera Verdiego 
„Rigoletto”. 

Partję tenorową wykona goszczący u nas tenor 
włoski, p. Aramburo. 

* We wczorajszem sprawozdaniu z wianków, 
„Flisaków” Adama Miinchheimera mylnie nażwańo 
utworem Noskowskiego. 

= dą Sai i z R 

, Do salonu Krywu rzybyły następujące obra- 
zy i rzeźby: Pi AE a Ei E morkratów. 


, ljana Fałata, „Niedźwiednik radzi- 
wiłłowski” i „Studjum”; Ludomira Szpądkowskiego 
Helena z Zagłoba”; Kazimierza Alchimowicza „Stu- 
djum”; Blanca „Dwaj starcy i Zuzanna”; Karola 
Millera „Portret damy” i „Stopeczka królowej Jadwi- 
gi Elly Williamson „Studjum” (na porcelanie); Ale- 
andra Kotsisa „Zamyślona”, Franciszka Kostrzew- 
skiego „Wisienki” i „Oj pójdziewa w żytó, boś do- 
bra, kobieto”; Walerego Brochockiego „Uerkiewka na 
Podolu”; Michała Ferencowicza Odis mi „Dtim= 
ka”; Wacława Pawliszaka „Arab?; Tytusa Maleszew- 
skiego „Pod Twoją obronę” i „BEinde”; Cyprjana 
Słupskiego „Ustroń”; Lenza e Bry pna”; Leopolda 
Horowitza „Portret hr. T.”; Leopo da Sztejnmana 
dwa medaljony z bronzu: Adama Mickiewicza i Jó- 
żefa Ignacego Kraszewskiego; Józefa Proszo wskiego 
„Niepokalane Poczęcie Matki Boskiej”, 


„am Ze święta. u: ) . 

Za przykładem słońca cieszyli się wezoraj wszy+ 
pań wszędzie też roiło się od tłumów spacerują- 
cyc . 

Na wystawie bygienicznej wielka była liczba 
cierpliwych, którzy połykali kurz i zachwycali się 
wystawą. p í 

Barwne szeregi dziatwy odbywały musztrę gimna- 
styczną pod oaran pp. Graffów i p, Zdanowskie- 
go; wiele osób gromadziło się pod pawiłonami, gdzie 
udzielano objaśnień popularnych; miał też swoich 
zwolenników i nurek, 


Godne „uwagi w tem * widowisku jest chyba to, |- 


iż nurek siedzi pod wodą, czyli, że go nie widać, a 
zaraz po wyjściu znika z przed oczu, kryjąc się w 
opodal stojącej budzie. 

Ale publiczność cierpliwie oczekiwała na jednomi- 
mutówe widzenie podwodnego rycerza, z równą gó 
witając radością, jak dzieci wózek obwieszony zie- 
lenią 1 obwożący młodziutkich „spacerowiczów”, 

p Zwiedzano też kuchnię tanią, sklep z piernikami, 
panie „od wody sodowej”' nie mogły nastarczyć w 
rozdawnietwie chłodzących napojów, przesuwano 
się.zę smutnemi minami koło działu szpitalnego, z 
weselszem już okiem koło „hygienicznych” biżuteryj, 
aw bufecie kończono romansy, zaczęte na placu. 
-<A propos plaeu: Dr. Szokalski wykładać będzie 
ta placu wystawy, w pawilonie p. Berenta, okuli- 
stykę. 

Nastąpi to-w sobotę, o godz. 6 ej po południu. 

«Kto kurz% sandałów swoich szybko otarł i nie 
ezuł zmęczenia, podążył ku miastu, spotykając tłu- 
my, lub odwiedzał Łazienki, gdzie pomarańczarnia i 
łodzie. na stawie konkirówały o udzielanie. przy- 
jemności. r ; l 

Tłumy, tłumy wszędzie, ńawet w teatrze, gdzie 
stary „Mąż na wsi”, odmłodzony debiutem krakow- 
skiego gościa, wobec licznej kompanji widzów opo- 
wiadał swe dzieje i utrapienia... 

AŻ nóe zapadła, w cieniach swych kryjąc radóści 
i smutki tłumów, które za przykłądem słońca wesoła 


Lód z 


i ra źnie zapełniały wszystkie uprzywilejowane za- 
kątki miasta... 

== Rozultat zabawy. 

Z zabawy, urządzonej w ogrodzie Frascati, zarząd 
warszawskiego domu schronienia otrzymał czystego 
dochodu 1,464 rs. 

Tak obfity zasiłek zawdzięcza dobroczynna insty- 
tucja przeważnie licznym fantom, jakie obficie na- 
pły wały. 

To; też zarząd wyraża serdeczną wdzięczność 
wszystkim, którzy przyczynili się do uświetnienia 
rezultatu zabawy. 

== Drugi wyścig ceyklistów. 

Cykliści warszawscy zamierzają wystąpić z po- 
wtórnym wyścigiem na torze mokotowskim. 

Termin popisu jeszcze nie został oznaczony. 


= Powtórne zebranie. 

W duii wczorajszym w promenadzie za rogat- 
ką belwederską zebrali się ponownie byli ueznio- 
wie gimnazjum piotrkowskiego z lat 1860—1867-go. 

Koledzy w liczbie 20-tu podążyli do Sielanki; tu 
spędzili czas na przyjacielskiej pogawędce. 

Jeden z obeenych podniósł myśl przyjścia z dora- 
żną pomocą koledze, ojcu sześciorga dzieci, z powo- 
du smutnych okoliczności skazanemu na bliską licy- 
tację ruchomości. 

Projekt przyjęto z całą serdecznością i na rzecz 
ubógiego towarzysza młodości złożono na miejscu 
150 rs. 

= Drugi zjazd łomżyniaków. 

W dniu dzisiejszym, o godz. 10-ə) zrana, w kapli- 
cy Paha Jeżusa w kościele archikatedralnym zebra- 
li się uczniowie gimnazjum łomżyńskiego, którzy je 
ukończyli w latach 1864, 1865 i 1886-ym. 

Po nabożeństwie zebrani udali się do jednego z za- 
kładów fotograficznych dla zdjęeia grupy. 

Przewodnieżyli tu b. prefekci: ks, Wojczun, obecny 
probossos parafji Płonka i ks. Talarowski, dziekan 

olneński w djecezji suwałskiej. 

Z T-iu zaproszonych na zjazd profesorów dwóch 
nie przybyło, zawiadomili jednakże, iż stargane siły 
i brak zdrowia nię pozwalają im wziąć udziału w ser- 
decznem zebraniu. 

Inicjatorami zebrania byli pp. Braun, urzędnik 
kolei nadwiślańskiej, Garwolewski, urzędnik sądo- 
wy, Jesionowski, urzędnik Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego oraz Mościcki, urzędnik kolei nad- 


WIBIaLSKIej. ta 
 jŁomżyniacy udali się następnie ną wspólną ucztę 
po ża miastem. 


= Zebranie kóleżóńskie. © 

Dnia 3-go lipta r. b. ma nastąpić koleżeńskie ze- 
branie uczniów klasy '7-ej, gimnazjum I-go, z roku 
1867-g0. | 

Koledzy zbiorą się na placyku przy wódotrysku 
w ogrodzie Saskim, 6 godz. 9-tej z rana. 


„=, Projekt targomioy końskiej. 

Bardzo często się zdarza, iż z targowicy końskiej 
na Pradze zabierają oprawcy, z polecenia weteryna- 
rza, nieraz po kilka koni, nawiedzonych chorobą 
zwaną nosacizną. 

Ponieważ targowica na Pradze jest tak urządzo- 
na, iż weterynarz w natłoku ludzi, wozów i koni, 
nie może przeprowadzić ścisłej rewizji, przeto wpro- 
wadzający na targ konie nie są zabezpieczeni od na- 
bawienia tą chorobą sztuk zdrowych. 

Następnie nie ma na tym targu odpowiedniego 
lacu dla przejażdżki koni, niezbędnej przy kupnie 
ub sprzedaży, a sposób dotychcząsowy próbowania 

koni wierzchowych lub zaprzęgowych naraża ludzi 
na niebezpieczeństwo przejechania, stratowania lub 
kopnięcia. 

Z tych tedy powodów komisja, złożona 4 wetery- 
narzy miejskich, wypracowała projekt urządzenia 
nowej targowicy końskiej, która byłaby ogrodzona 
barjerą. 

Na targowicę nie byłby wprowadzony koń bez 
świadectwa, iż był oglądany przez. weterynarza 
miejscowego. 

Konie, uznane jako zdrowe i wprowadzene na 
targowicę, ustawione byłyby w jednym szeregu przy 
żłobach, osobno wierzchowe, osobno powozowe, a w 
innych oddziałach konie robocze i wiejskie. 

Na środku targowicy urządzony byłby obszerny 
plac, okolony, barjerą, dla próbowania koni. 

Oprócz tego projekt zawiera kilkanaście punktów, 
dotyczących urządzenia targowicy, które są bardzo 
praktyczne i wszędzie w większych miastach zagra- 
nicznych stosowane. 

= Sklep spożywczy. 

Ze rA z obrotu fanduszów sklepu spo- 
żywczego służby kolei terespolskiej za rok 1886-ty 
dowiadujemy się, iż obeena wartość towaru wynosi 
6,484 rs. 14 kop., t. j. w porównaniu zr. 1885-tym 
zwiększyła sią o 1,407 ra, 38 kop. 


t 
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W roku sprawozdawczym wpłynęło 39,978 rs. 
10 kop, a że w tymże okresie czasu wydano 
39,121 rs. 95 kop., pozostały przeto remanent wyno- 
sił 856 rs. 75 kop. 

Za sprzedane produkta otrzymano 40,195 rs. 97 k.; 
zysk przyniósł 2,854 rs. 83 kop. 

Sklep pomieniony założony został w r. 1182 gim, 
z kapitaiem zakładowym 4,500 rs. 

= Mylna informacja. 

Pani M. K. przybyła w tych dniach ze wsi do 
Warszawy, celem uregulowania interesów hypote- 
cznych. 

Mając kilka sztuk listów zastawnych Towarzy- 
stwa kródytowego ziemskiego, w części uszkodzo- 
nych, wstąpiła do jednego z kantorów wymiany dla 
zasiągnięcia informacyj, jak z temi papiórami po- 
stąpić. 

Tu objaśniono panią K., iż listy zastawne uszko- 
dzone, jako „destrukta”, nie mają żadnej wartości. 

Tymczasem tak nie jest, gdyź w myśl $ 123 i 125 
prawa z r. 1825-g0 uszkodzone listy zastawne i ku- 
lony mogą być zamienione na inne za opłatą ko- 
s4' ów wymiany. 

Fakt powyższy niech będzie przestrogą, że w po- 
dobnych kwestjach najlepiej informować się u źró- 
dła, t. j. w biurach właściwej instytucji. 

== Stacja żebraków. "ZE 

Zebracy, płoszeni przez policję z Powązek i in- 
nych dzielnie miasta, obrali sobie za stację ulicę 
Obożną. 

„ Codziennie od rana do późnego wieczoru rozlega- 
Ją się tam głośne śpiewy, a raczej wrzaski, zakłó- 
cające spokój publiczny. 


= Niebezpieczna operacja. 

W tych dniach znany artysta muzyczny, p. Ga- 
brjel Rożniecki, od lat 20-tu dotknięty” chorobą tak 
zwaną „kamieniem”, poddał się nader bolesnej i dość 
rzadkiej operacji. : 

„Dokonał jej dr. St. jaknajpomyślniej, tak, iż:p. R. 
niebawem powróci do zupełnego zdrowia, 


= Piękne z pożytecznem... > 

I znów wczoraj zmuszeni byłiśmy podziwiać pra- 
ktyczność nadsprejskich dzieci... 

Oto na cmentarzu ewangelickim, podczas gdy pa- 
stor, wobec licznie zebranych żałobnych słuchaczy, 
wygłaszał wzniosłą mowę, z poza parkanu o kilka 
oddalonego kroków, dał się słyszeć huk niby dale- 
kiego grzmotu, poczem nastąpiło głuche uderzenie, 
a następnie rozległ się z kilku piersi naraz okrzyk: 
alle neune!... 

Była to kręgielnia, w której praktyczni goście 
uprzyjemniali bi ać od zajęć chwile. ę 

Na pogrzebowych słuchaczach wykrzykniki takie, 
powtarzające się co chwila, sprawiały bardzo niemi- 

e wrażenie. 
Bodajto praktyczność niemiecka!... 


= Kradzieże. 

PĘSY na Chłodnej pod nrem 2-im Cecylji Piase- 
ekiej, w dniu I2-ym czerwca, w kościele św. Karola Boromeu- 
sza, o godzinie 8-ej wieczorem skradziono z ławki koszyk, w 
którym znajdował się weksel in blanco, wystawiony przez Ka- 
tola Sapiehę ojca i Karola Sapiehę syna, oraz z podpisem An- 
drzeja Gąsowskiego, książkę do nabożeństwa, zegarek srebr- 
ny, damski, wartości rs, 35, chustkę od nosa z monogramem 
C. P. i gotówką rs. 8. 

Na Złotej pod nrem 22-im, z mieszkania komisarza wło- 
ściańskiego, Spirydonowa, zamkniętego od 10-iu dni z przy- 
czyny wyjazdu lokatorów ną letnie mieszkanie, skradziono 
„ocżjącik í inne rzeczy domowe na rs. 500. 

Na Zielnej pod nrem 29-m, z otworzonego wytrychem mie- 
szkania Sza. Rytters, skradziono trzy zegarki złote z takie- 
miż dwiema-dewizkami, broszę złotą z brylantami, dwa sre- 
brne ruble i 6 łyżeczek srebrnych, 

Wartość rzeczy skradzionych wynosi rs. 400. 
Na Nalewkach pod nrem 26-ym właściciel fabryki wyrobów 
umowych, p. Adolf Fajans, od pewnego czasu zauważył u- 


ytek ze swego składu. | .. . 
Nocy wczorajszej ajenci policyjni, Hajdabas i Kowalski, 
Gernarda. zamieszkałego 


przy rewizji, dokonanej u Abrama 
na Prycej pod nrem 13-ym Mozska Arona Sote na Ragaju pod 
pod niem 27-ym, towar 


nrem 5-ym, Hersza Sofe na Smoczej 
skradziony znaleźli, 

Suma kradzież reprezentuje TS. 200. | 

Na Lesznie pod nrem 42-im z mieszkania urzędnika banku 
państwa, p. Franciszka Wartkowskiego, przez otworzenie 
wytrychem, skradziono różne rzeczy. ; 
„ Wartości rzeczy nie skonstatowano, gdyż poszkodowany 
przebywa na letniem mieszkaniu. J 

Zamieszkałej na Nalewkach pod nrem 7-ym handlującej 
Salomei Giemen, onegdaj, około godziny 5-ej po południu, 
gdy ia stohodsita przez Nalewki, Hersz Zajfen, zamieszkały 
e CA pn iśym, wyciągnął z kieszeni ports 

ęz2 rublami i oddał t TZzyszów: 

nieznanemu, który zbiegł. da Be midi 


== Wypadki z dorożkami. 
Miej ja c: e w dorożce nr 232 ajan podczas 
r zdy, a skutkiem raptow. ieni 4 
Koia wypadła na bruk. prownego wstrząśnienia, pasa 
Szosie obyło się bez kalectwa, 
Na placu św. Aleksandra dorożkarz 


jednonny nr 1041, ja- 


* àge od Wspólnej ku Brackiej, oglądając się podczas jaza iw 
0- 


tył, najechał na dorożkę, wyjeż 38% x-józa 
ścielnego pe Nemh Mr Ps ję parkanu 

Dyszel uderzył w kozieł dorożki, oki czemu pasażer w 
dorożce najechanej nie poniósł szwanku. 


KURJER WARŃSZAWSKI-—vma 30-czerwóa 1684r, ~ 


= Nieostrożność. 

W fabryce blachy na Przemysłowej pod nrem 36-ym, pra- 
cującej przy maszynie Antoninie Badowskiej, nóż maszyno* 
wy obciął dwa palce u ręki aż do pierwszego stawu. 

Odesłano ją na kurację do domu. 

= Powódź w mieszkuniu. 

Onegdajszej nocy z powodu odkręcenia wodociągowego 
kranu w mieszkaniu drugiego piętra domu pod nrem 5-ym, 
przy ulicy Mazowieckiej, powstała formalna powódź. 

Woda, dostawszy się do lokalu, położonego o piętro niżej, 
zniszczyła ściany, sufit i meble nieobecnego lokatora, 

Szkody wynoszą paręset rubli. 

= Na wiankach. 

Podczas zabawy wtorkowej na Wiśle, z łodzi parowej St. 
Muszewskiego wpadła w wodę dziewczynka, Marja Łaszkie- 
wiczówna, 


a cy dtia ja członek Towarzystwa wioślarskiego, p. Za- 
orski. 


= Na Powiślu. 

Służąca, Józefa Wilczyńska, piorąc bieliznę na brzegu Wi- 
sły. na Rybakach, wpadła w wodę. 

Wyratowali ją rybacy i odnieśfi do domu. 

== Podrzueenia, ZEŃ 


Pn, wtorek znaleziono dwóch podrzutków w bramach do- 
mów. 


Pod nrem 4-ym na ulicy Dzikiej jednomiesięczne i pod 
frem 20-ym na Franciszkańskiej 2-miesięczne niemowlę. 

Obie są dziewczynki. 

= Dzieciobójstwo. 

W dniu onegdajszym przy ul. Marjensztad, w domu nr 25, 
w miejscu ustępowem znaleziono zwłoki parotygodniowego 
dziecięcia płci żeńskiej. 

edztwo celem odszukania występnej matki zarządzono. 

== Pożar. nale w 

Wezoruj o godzinie 8-ej wieczorem, w sklepie z wędlinami 
koszernemi na Nalewkach pod nrem 7-ym, od maszynki na- 


erha zapaliły się ramy w oknie wystawowem, a od tych 
p 1 


Zawiadomiono pi i i są 
Pige wyr oddział straży ogniowej, który po 
—NNI— 

== Kupno dóbr. 

Z mławskiego donoszą nam: : 

„Jeden z kapitalistów rosyjskich traktuje w na- 
szych stronach o kupno dóbr Dębska. 

Nowonabywca ma zamiar eksploatować na szero- 
ką skalę rozległe torfowiska i w tym c6lu sprowa- 
dzić specjalnych robotników z Cesąrstwa. 

Układy są obecnie w toku.” 


+ Katastrofa. 

Z Łukowa korespondent nasz donosi pod dniem 
21-ym b. m.: 

„Na folwarku Białobrzegi wydarzył się dnia 14-go 
b. m, smutny wypadek. 

Kilkunastu robotników, z Galieji na roboty przy- 
byłych, zaskoczonych ulewą na sianokosach, schro- 
nilo się pod stodołę. l 

Prócz olbrzymiej nawałnicy zerwał się szalony wi- 
cher, który stodołę przewrócił. 

Pod gruzami zwalonego budynku znalazł śm ierć 
natychmiastową 23-letni Mikołaj Petyra. 

Innych wydobyto boleśnie potłuczonych i poranio- 
nych, a jeden z robotników, August Semena, dotąd 
eży śmiertelnie chory bez nadziei życia.” 


Pożary. 

e wsi Radosyczu kościelnym, w pow. łukowskim, spaliły 
się w dniu 13-ym b. m. zabudowania Antoniego Zakrzewskie- 
go i Ignacego Piszcza, 

W dniu 14-ym b. m. we wsi Gordzieszka, gm, Gułow, spło- 
nął do szezętu dom, należący do Lejby Zaltzmana z Łukowa. 

W dniu 20-ym b. m. we wsi Józefów, gm. Syrokomla, spalił 
się dom, należący do Bogumiła Błaszczyka. 

dniu 17-ym b. m, ogień zniszczył dom wraz z budynka= 
mi, należącemi do Józefa Skrzyszewskiego, mieszkańca wsi 
Celiny, gim. Wojcieszków. 


Ni © lx map llapźż jzu. 


+ Dnia 1-go lipca, to jest w piątek, jako w miesiąc po śmier- 
ci ś. p. Feliksa Lewickiego, literata, zmarłego w Krako- 
wie dnia 1-go czerwca r, b., odbędzie się w kościele katedral- 
nym św. Jana w kaplicy Matki Boskiej, o godzinie 10-ej ra- 
no, żałobna wotyws, na west dotrze matka zaprasza kre- 
wnych, przyjaciół i znajomych. 4 

+ W piątek, to jest dnia 1-go lipca r. b., jako w najbole- 
śniejszą rocznicę zgonu jedynego syna | agp Da. 
browskiego, b. urzędnika b. BA Polskiego, 0 godzinie 
11-ej zrana, w kościele św. Krzyża odbędzie się żałobne na- 
bożeństwo, o czem niepocieszony ojciec zawiadamia życzli- 
wych. 2220— 

+ Za duszę £. p. Józefa Czechowicza, kasjera powiatu 
włodawskiego, odbędzie się żałobne nabożeństwo dnia 1-go 
lipca, jako w drugą iteag rocznicę zgonu, w kościele Na- 
rodzenia Najświętszej Marji Panny na Lesznie, o godzinie 41-ej 
zrana, na które pozostała w głębokim smutku wdowa z 
dzieómi zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych zmar- 
łego. 2215— 


F Za spokój duszy 6. p. Sabina Kaniszewskiego, zmar- 
łego dnia 17-go czerwca, odbędzie się alobi nabożeństwo 
w kościele św. Antoniego przy ulicy Senatorskiej, w piątek 
to jest dnia 1-go lipca r. b., o godzinie 9-ej zrana.  —: 18 


TELĘGRAMY 
„KURJERA WARSZAWSKIEGO”. 
(Otrzymane wczoraj). 


Kraków 29-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. W.)— 
Dzisiaj od rana panuje najpiękniejsza pogoda. O go- 
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Ne 178 i 
dzinie 7:ej przybyli eesarzewiezostwo do kościoła > 


Panny Marji na mszę poranną. Po skończeniu mszy ` 


dostojni goście udali się około godziny ósmej na Bło- 
nia, celem odbycia przeglądu pułku krakowskiego 
ułanów, którego właścicielem jest arcyksiążę Ru- 
dolf. i 

Hiraków 29-go czerwca. (Tel. pryw. Kuj, W.)— 
O godzinie w pół do trzeciej z południa arcyksię- 


stwo udali się do Krzeszowic w odwiedziny hr. Ar- 


turostwa Potockich. ) 

BYV iedenń 29-go czerwea. (Tel, pryw. Kur. Wy— 
Według depeszy londyńskiej do Neue freie Presse, 
lord Salisbury upoważnił Drummonda Wolffa do o- 
świadezenia W. Porcie, że w razie niezatwierdzenia 
umowy egipskiej przez sułtana, Anglja zatrzyma sta: 
nowisko, zajęte od r. 1882-go w Egipcie. Anglja 
nie wywrze nadal żadnego nacisku na Turcję. Gro- 
źnych przesileń obawiać się mimo wszystkiego nie 
należy, 

Merlin 20-go czerwca. (Tel. pryw. Kurj, W.)—, 
Zapowiedziano przybycie następcy tronu na jubileusz 
przywędrowania zillerthalezyków do Szląska. 

Berlin 29-go czerwca. (Tel. pr. Kurj W.) — 
Tutejszy Tageblatt telegrafuje z Londynu: Dr. Mac- 
kenzie wyjął wezoraj z krtani następcy tronu dalszą 
część narośli, tak, że został już tylko nieznaczny 
kawałek. Wyjętą część przesłano zaraz Virchowo- 
wi. Operacja udała się pomyślnie i trwała sekundę. 
Przeziębienie, jakiego następca tronu nabawił się 
w sobotę, wychodząc z ogrzanego pokoju na wolne 
powietrze, nie pozwoliło Mackenziemu na dokładne 
obejrzenie chorej części krtani. ; ff 

` Berlin 29-go czerwca. (Tel. pryw. Kurj. W.) —; 
Cesarz wczoraj i dzisiaj wyjeżdżał na spacer. Z Ga- 
steinu telegrafują, że przybycie cesarza zapowie- 
dziano tam na dzień 28-my lipca. 

Berlin 29-go czerwca. (Tel. pryw. Kur), W.)— 
Depesze prywatne do National Zing. z Paryża dono- 
szą, Że komisja inicjatywy uchwaliła za ować 
zd a aet AAS A ar r w aaa 
o ograniczeniu praw cudzoziemców we Francji. 

Berlin 29 go czerwca. (Tel. pryw. kurja W.)— 


' Według prywatnego telegramu tutejszego Taghlattu; ` 


król Milan odjechał do Adelsbergu w Krainie, gdzie 
znajduje się słynna grota, ztamtąd zaś uda się na 
ośmiodniowy pobyt do Abbazji. - z 

teym 29-go czerwca. (Tel. pryw. Kurj. W.) — 
Według Kalie; nowy sekretarz stanu, kardynał Ram- 
polla, przygotowuje okólnik do nuncjuszów, w któ“ 


rym wyłuszcza im zapatrywania Ojca św. na sprawę 


pojednania z rządem włoskim i zapewnia, że Stolica 
Apostolska nie zrzecze się nigdy prawa do władzy 
świeckiej w Rzymie. | 

Kondyn 29-go czerwca. (Tel, pryw, Kurj, Wd 
Po dwudniowych obradach izby gmin nad sprawo- 
zdaniem o bilu kryminalnym dla Trlandji (trzeci6 
czytanie, przyp. red.), Smith zapowiedział na POSIe. 
dzeniu wczorajszem, że we czwartek zaprojektuję 
zamknięcie rozpraw na przyszły poniedziałek, godz. 
T-mą wieczorem, jeżeli do tego czasu rozprawy nad 
sprawozdaniem ukończone nie zostaną. 

Londyn 29-go czerwca, (Tel. pryw. Kuzj, W.)— 
Na wczorajszem posiedzeniu izby lordów minister 
Cross oznajmił, że w dniu 13-ym b. M. stoczono 


krwawą bitwę w Afganistanie. Wiadomości waj 


wyniku jej są sprzeczne. l i 

Londyn 29-go czerwca, (Tel. PrYw. Kurj. WI” 
Morning Post utrzymuje, że rokowania między 1*4% 
dem angielskim i W. Portą w sprawie zatwierdze” 
nia umowy egipskiej weszły w okres zapalny* oseł 
francuski, hr. Montebello, otrzymał instrukcję, aby 
w razie ratyfikacji umowy przez sułtana zagrozić, 
zerwaniem stosunków dyplomatycznych i wźnowie- 
niem sporu o protektorat francuski pad. świętem 
miejscami. Ze strony Rosji miano zapownić sui 
że w razie naruszenia interesów rosyjskich, w Ee. 


cie, państwo to musiałoby szukać wyn 
strat w kierunku Erzerumu. | 
Rio de Janeiro 29-go czerwea. (Tel p 


Cesarz brazylijski odpływa w dniu jutrzejszym 


b (Te 4. dł ARA A 
Petersburg 29-go czerwca. ( ikaę i pdo ` w 
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c? M wy o występnej działalności stowarzyszenia tajnego 
= |) „Narodnoj woli”, która zaznaczyła się w szeregu 
_ f przestępstw, dokonanych w latach 1883—1884-ym, a 
wykrytych ma śledztwie w latach 1885—1886-ym. 
|| Dotychczas ujęto i oddano w ręce petersburskiego 
| sądu wojennego 21 osób, oskarżonych 6 udział w po- 
wyższem stowarzyszenin, które wzięło sobie za cel 

| zniweczyć drogą przemocy istniejącą organizacją 
| państwową i społeczną. Nadto przekonano się, iż 
dymisjonowany sekretarz kolegjalny Łopatkin (lat 

| 41) z udziałem córki sztabs-kapitana Sałowa (lat 25) 


dj go stowarzyszenia, czem następnie, po ujęciu Ło- 


a mianowicie: syn księdza Starodworski (lat 22) i 


dział w dniu 29-ym października i 5-ym listopada t. r. 


w celu grabieży, przyczem w drugim napadzie po- 


bomby do Petersburga, a resztę zachowali u siebie 


f || zaś na 4 lata więzienia. 


Jeszyna i Popowa do mniej odległych. Wyrok i 
wstawienie się sądu zatwierdzone zostały przez głó- 


Jeszyna zesłanie ną osiedlenie zastąpionem zostało 
na zesłanie do ‘gub. tomskiej. Najjaśniejszy Pan 
najmiłościwiej darować raczył życie skazanym na 
carg Śmierci i rozkazał zesłać do robót ciężkich: 
Antonowa, Starodworykjego, Konaszewicza, Łopati- 
na i Iwanowa bez terminu, Sabowę na lat 20, Jaku- 
bowicza na lat 18, Geierą zaś rozkazał zesłać tylko 
do gub. tomskiej na zamieszkanie. 
Petersburg 29-g0 częryca. (Tel, Aj, półn.)— 
Ogłoszony tutaj został Najwyższy ukaz do senatu 
zbie rekrutów, ulegających powołaniu do czyn- 
ej służby wojskowej w r. 1887-ym. W ukazie po- 
10 powołać z zachowaniem ogólnym przepisów: 
la Uzupełnienia armji i floty we wszystkich 
iejscowościach Cesarstwa, na które rozciąga się 
ziałanie powyższego ukazu—235,000 osób, licząc w 
(M i młodych ludzi, którzy przedstawią kwity re- 
57 | 


( isyna urzędnika Suchomlina (lat 25) utworzył od- 
dzielną grupę, nazywając% się „centralną organiza- 
| eją rewolucyjną” i kierował czynnościami występne- 


burskiego Jakubowicz (lat 25). Prócz udziału w o- 
gólnych czynnościach stowarzyszenia rewolucyjnego, 


| patina, zajmował się kandydat uniwersytetu peters- 
| niektórzy z podsądnych popełnili szereg przestępstw, 


syn asesora kolegjalnego, Konaszewicz w dniu 28-ym 
grudnia r. 1883-go, popełnili w Petersburgu z obmy- 
ślanym z góry planem zabójstwa na osobie pułko- 
wnika żandarmerji Sudiejkina i silnie poranili towa- 
rżyszącego pułkownikowi urzędnika Sudowskiego. 
Dalej: mieszczanin nikołajewski Antonow (lat 27) i 
mieszczanin moskiewski Wolnow (lat 29) brali u- 


pod Charkowem w napadzie zbrojnym na pocztę 


magal mieszczanin mozyrski Jelko (l; 25). Prócz te- 
go zamierzone jeszcze były napady przez syna rad- 
ey kol. Iwanowa (l. 28). Antonow zabił z namowy 
[Jelka w d. 20-ym stycznia 1884-go r. pod Charko- 

wem włościanina Szkriobę. Tenże sam Antonow 
oraz syn radcy stanu Kuzin (l. 21) i mieszczanin o- 
strogoski Liwadin (l. 20) napadli w d. 29-ym listo- 
pada 1884-go r. pod Woroneżem na pocztę, przyczem 
Antonow zabił pocztyljona. Geier i jeszcze kilku 
podsądnych przygotowali w r. 1884-ym w Ługańsku 
bomby metalowe; Łopatin dostarczył dwie takie 


w Rostowie nad Donem mieszczanin nachiczewański 
Popow (1. 23) i mieszczanka rogaczewska Dobruski- 
na (1. 23). Starodworski wykonał w sierpniu 1883-go 
r.napad na straż policyjną i tem dopomógł do u- 
cieczki przestępcy politycznego. Niektórzy z pod- 
sądnych urządzili tajemne drukarnie i przechowy- 
wali potrzebne dla nich przyrządy. Sąd na posie- 
| dzeniu od 8-go do 16-go czerwca r. b. skazał Łopati- 
na, Sałowę, Suchomlina, Iwanowa, Jakubowicza, 
Kuzina, Liwadina, Geiera, Popowa, Antonowa, 
Wolnowa, Starodworskiego, Konaszewicza i Jel- 


ko ma karę śmierci przez powieszenie; Jeszyna 
+ i eia ciężkich robót, Kirsanowa 
Trzech z podsądnych unie- 
winniono. Przytem sąd poczynił starania, aby przy 
uprawomocnieniu wyroku mogła być zastąpiona ka- 
ra: dla Sachomlinowa i Walnowa na 15 lat, Kuzina 
ua 12, Dobruskinowej na 8, dla Jelko i Geiera na 4 
lata ciężkich robót; dla Biełousowa na zesłanie na 
osiedlenie do odległych gubernij Syberji oraz dla 


wnodowodzącego w d, 27-ym czerwca, przyczem dla 


KURJEN WAKSŻAWSKi:—-Duia 30 ozerwewidó i | | 


kruckie, uwalniające od służby wojskowej i 2) z po- 

śród ludności okręgów twerskiego i kubańskiego 

oraz kraju zakaukaskiego 2400 osób dla uzupełnie- 

nia części wojsk, sformowanych na Kaukazie. 
(Otrzymane dziś.) 

Wieliczka 30-go czerwca, godzina 1-sza. (Te- 
legram prywatny Kurjera warszawskiego.)—Po zwie- 
dzeniu synagogi i szkoły na Kazimierzu w Krakowie 
arcyksięstwo zrobili wycieczkę do Wieliczki. Przed 


„wjazdem do kopalni ustawiono łuk tryumfalny z na- 


pisem z jednej strony: „Szczęść Boże”, z drugiej: 
„Bóg z Wami”. Przejechawszy ten łuk, dostali się 
arcyksięstwo do szybu dawniej Daniłowicza, obecnie 
szybem Rudolfa zwanego i tam przebrali się w je- 
dwabne płaszcze ochronne. W szybie tym znajdują 
się w szafie oszklonej przechowane plaszcze ochron- 
ne, które mieli na sobie arcyksiążęta w rozmaitych 
czasach. Przechowano tu z napisami płaszcze o- 
chronne cesarza Ferdynanda, Franciszka Józefa, ar- 
cyksiążąt Karola-Ludwika, Reinera ete. Dla arcy- 
księstwa sporządzono obecnie nowe płaszcze jedwa- 
bne. Arcyksięstwo opuścili się do podziemi windą. 
Dla arcyksiężnej Stefanji, gdy przychodziło odby- 
wać podróż pieszo, przygotowano piękną lektykę, 
którą podczas całego pobytu w podziemiach niosło 
czterech górników. W podziemiach oczekiwali przy- 
bycia cesarzewiczowstwa dostojnicy. 

Było razem osób kilkadziesiąt. Arcyksięstwo za- 
trzymali się w kaplicy, tu odmówili krótką mo- 
dlitwę, i udali się do sali balowej, gdzie była urzą- 
dzona wystawa górnicza. Ztąd udali się do komo- 
ry zwanej Michałowice, oświetlonej wspaniale czer- 
wonym ogniem bengalskim. Po śniadaniu zwiedzili go- 
ście jeziora, Zarząd salinarny przedstawił prośbę, aby 
dwie groty, połączone z sobą tunelem, mogły nosić 
imiona arcyksięstwa „Rudolfa i Stefanji”, na co ci 
chętnie pozwolili. Krakowskie towarzystwo muzy- 
czne odśpiewało tu hymn ludowy i Brabaneon. Na- 
stępnie zwiedziło cesarzewiczowstwo szyb Steinhau- 
sera. Nastąpiła tu t. zw. jazda piekielna. Górniey 
na linkach wznosili się w górę, śpiewając pieśń „Bo- 

ga-Rodzicy”, W szybie tym spalono przepiękne ognie 

sztuczne przy produkcjach krakowskiego towarzy- 
stwa muzycznego. Oświetlenie wszystkich szybów, 
komór i grot było przecudne. Powrót do Krakowa 
nastąpi po południu, 

b'iedeń 30-go czerwca. (Tel. pryw. Kurj. W.)— 
Król Milan, bawiący obecnie w Helenenthalu pod 
Badenem, ma jutro pożegnać cesarza i powrócić do 
Belgradu. Według innych pogłosek, wielce niepraw- 
dopodobnych, król Milan pojechał incognito do Glei- 
chenbergu. 

Wiedeń 30-go czerwca. (Tel. pryw. K. W.)— 
Według autentycznych doniesień z rządawych sfer 
bułgarskich w Tyrnowie nastąpi wybór księcia, któ- 
ry wszelako nie obejmie zaraz rządów. Mocarstwa 
poufnie odradzają. 

dżerlin 30-go czerwca. (Tel, pr, Kurj. W.) — 
Kölnische Zig. donosi, że niebawem odbędą się za- 
ręczyny Wielkiego Księcia Michała Michałowicza 
z jedną z córek księcia Walji. 

Paryż 30-go czerwca. (Tel. pryw, Kuj. W.)— 
Temps donosi, że cesarzowi Franciszkowi Józefowi 
powiodło się odwieść króla Milana od zamiaru abdy- 
kacji i rozwodu. À 

Paryż 30-go czerwca. (Tel. Ajencji półn.) — 
Z Tyrnowy donoszą, jakoby Stambułow oznajmił na 
obiedzie u konsula angielskiego, że zgromadzenie 
narodowe powoła księcia Koburskiego na tron buł- 
garski. Sądzi on, że książę przyjmie wybór, w prze- 
ciwnym razie sobranje powoła księcia Battenberga. 

NWowy Jork 30 czerwca. (Tel. pr. Kupj, W.)— 
W stanie Visconsin zgorzały miasta Marshfield i 
Hurbey, 

Londyn 30-go czerwca. (Tel, 4Ajencji półn.) — 
Podsekretarz stanu dla spraw zagranicznych oświad- 
czył w izbie gmin, że nie ma żadnego powodu do 
przypuszczania, aby z powodu umowy angielsko-tu- 
reckiej Anglja miała prowadzić wojnę » jakiemkol- 
wiek mocarstwem, 

Simla 30-go czerwca. (Tel. Ajencji półn.) — 
Ghilzajowie stoczyli bitwę z wojskami emira, stoją- 


cemi pod dowództwem jenerała Golan-Hajdera cha- 
na w pobliżu Istade, i ponieśli ciężką klęskę. Stra- 
ty ich są bardzo znaczne. 

Sofja 30-go czerwca. (Tel. Ajencji półn.) — 
Podczas bankietu, wydanego przez władze w Fi- 
lipopolu na cześć Stambułowa, tenże w odpowiedzi 
na mowę mera oświadczył między innemi: Zakoń- 
czenie przesilenia już bliskie. Rząd przedstawi 
wielkiemu sobranju narodowemu kandydata na księ- 
cia, który odpowie wszelkim warunkom. 

Petersburg 30-go czerwca. (Tel. 4j. półn.)-- 
W tych dniach wyjeżdża jenerał Zurow wraz ze 
specjalną komisją do okręgu siemirieczyńskiego, dla 
zorganizowania pomocy w miejscowościach nawie- 
dzonych trzęsieniem ziemi. Jednocześnie uda się 
tam komisja naukowa z profesorem Muszkietowem, 
która obierze odpowiednie miejsce dla wybudowa- 
nia innego miasta, po zburzonym Wiernym. 

Fetersburg 30-go czerwca. (Tel. pryw. K. W.) 
Oczekiwanem jest w tych dniach pozwolenie wywo- 
zu koni za granicę. (4). półn.) 

Petersburg 30-go czerwca. (Tel. Aj. półn.)— 
Russkoje dieło zawieszone zostało na 3 miesiące za 
przekroczenie w nrze 9-ym przepisów dla gazet, wy- 
chodzących bez cenzury. 


OSTATNIE KURSA GIEŁDY. 


Berlin 30-go czerwca, g. 2 m. 30. (Tel. pr. K. W.) 
Bilety banku rosyjskiego 181.80. — Bilety banku 
rosyjskiego na dostawę 181.75, 


ODPOWIEDZI REDAKCJI 


ń — Panu Miecz. Sk. — „Zakochanych* drukować nie mo- 
emy. 

— Nie-literatowi-—Wina najzupełniej po naszej stronie— 
za spostrzeżenie dziękujemy. 
nu Mian.—$z. pan żąda od nas, byśmy skarcili 
nieporządki, panujące na poczcie w Sierpcu. zo dobrze, 
lecz dlaczego „późne odsyłanie egzemplarzy” przez pocztę 
sierpską psuje dziennikowi (chyba poczcie?!) opinję, zrozumieć 
nie możemy. Sam sz. pan utrzymuje, że inne pisma doręcza- 
ne są w terminie dlatego, iż „nie mają tylu ciekawychi waż- 
nych wiadomości”, SU Kurjer zaś wje się w ręce prenu- 
meratorów późno, ż muszą go uprzednio przeczytać wszy: 
scy oficjaliści podztowi, ich FONA stóstry. Tiy kii raj osit: 
Czy nie najprostsza drogn—wnieść zażalenie do zwierzchno- 
ści pocztowej?... 

— Panu Aleks. w Łomży.—Jałta. 

— Narcyzowi—W Lublinie takiego specjalisty nie znamy 


— 


GIEŁDA. 


Warszawa, 80-go czerwca. 
Wczorajsza giełda berlińska podniosła kurs rubli z 
dostawą w końcu lipca r. b. o 25 fen., co wywołało pe- 
wne uspokojenie dzisiejszego zebrania giełdy naszej. 
Tendencja ta skutkiem lepszych wiadomości porannych 
umocniła się o tyle, iż końcowe kursa Berlina krótkiego 
niższe były od początkowych kursów dzisiejszych o 10 
kop., a od końcowych onegdajszych o 12'/, kop. na 100 
markach. 
A długiego sprzedano cokolwiek po kursie 
4.95. 


Za wpłatę w Berlinie żądano w początku zebrania 
55.15, a kupowano krótki Berlin w ciągu posiedzenia 
po 55.071/,, 55.05, 55, 54.97 /,, 

Niemieckie miejsca bankowe bez obrotów. 

Za Londyn krótki chciano osiągnąć 11.17, oddawano 
zaś po 11.13. 

Paryż notowany 44.55 w żądaniu. 

o obracano po 88.50 i 88.40, przy żądaniu 

Listy likwidacyjne bez ruchu, ofiarowano duże odein- 
ki po 94, małe po 93.75. 

Wschodnią pożyczkę I emisji robiono po 100, przy 
chęci oddania po 10025, II i III po 101 w żądaniu, bez 
obrotów. 

„Nowa pożyczka 40/, notowana w żądaniu 84.90, ro- 
biono ją zaś po 84.65 i 84.70." 

Listy zastawne ziemskie ofiarowano I serję po 101.80; 
II, III i IV serje po 101.60, bez znalezienia kupców; V 
serję sprzedawano po 100.70, 100.60 i 100.45, przy 
żądaniu 100.85. 

Listy miejskie chciano oddać I serję po 00, II po 
99.40 i znajdowano nabyweów po 99.15, IIi IV serje 
ofiarowano po 99.05 bezskutecznie, V sesji niedotykano. 

Obligi kanalizacyjne m. Warszawy w dużych odcin- 
kach ofiarowano po 95.40, rebiono po 95 i 95.10. 

Listy wileńskie sprzedano po 96.25, żądając za ta- 
kowe 97. 

Akcje bezczynne. 

Godzina 12. Usposobienie giełdy dla walut obeych 
słabsze, wyczekujące, W: a 
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Sprawoztfśńie ż targu zbożowego 
na placu Witkowskiego, dnia 30-g0 czerwca r. b. 


Dostawy zboża, jąk zwykle po dniu świątecznym, średnie 
usposobienie w ogóle wyczekująćć, a ceny prawie niezmienio- 
ne stosownie do: gatunku i jakości siąrna. : Pszenicy wysta- 
wiono na sprzedaż 300 korcy przeważnie, z próbek. Płacono 
prawie wybórówą rsl 8.55 do'8:60, średnią 8.86 do 8.40 korzec. 
Żyta 500 koręy,dowieziono osią; nabywoy. starali się, ceny 
tego ziarna obniżyć, co się jednakże im nie udało i w końcu 
po długiem wyczekiwaniu płacili wa wyboroówe ts. 4.92:/,, 4.95 
do5 rs, średnie rs, 485 do.4.90 korzeg, z odstuwą. Owsa 100 
korcy kupowano m detal po rs. 2.65, 2.70, do 2.80, 2.85 korzeo. 
Gryki 40 korcy z-fitr syjtźedanó i zapłacono po rs. 4.05 korzec. 
Siana i słomy na targu nie. było. , Po.za obrębem targu zeku- 
piono z berlinek 1150 korcy pszenicy w dóbrym gatunku na 
rachunek jednego £ większych młynów tutejszych í zapłaco- : 
no 24% korzęc franco berliąka ra. 8,30, co, również z odstawą 
rs. 8.40 za korzec. 


— Dr Tadeusz Trzciński, ordynator sapis 


tala św. Łazarza, „przeprowadził, się na ulicę Sena- 
torską. Dom przechodni. Roeżlera. (2199) 


wznowi EEE N E E 
— Kaligraf Reicher; Bielańska nr 4, po 

prawia charaktery pism, ; chpeiażby najbrzydsze i iu- 

czy ozdobnis pisać , w krótkim stosunkowo czasie.— 

Uczniowie szkół przez czas wakacyj korzystają z na- 

uki za połowę ceny. (779) 

NADE CEA 4 WA) 4 NAA a 


— Niniejszem matny zaszczyt zawiadomić Szano- 
wną Publiczność, iż, kantor nasz z dniem 1 
lipca r. b. przeniesion zostaje na uli= 
ce Nowy-Swiut nr 28. (2214) 


Bracia Stückgold. 


Kompania Assenizatii 


Królewska 25: 


Dla wiadomości *JW..i.WW. właścicieli domów, 
Kompanja Assenizacji ma honor donieść, że jak do 
tychczas tak i nadal zajmować * się § będzie codzienną 
wywózką śmieci podwórzowych, pro ongując w tym 
celu wszystkie kontrakty z dniem .1 lipca roku bie- 
żącego ekspirujące: 

Przytem Kompanja ma honor prosić JW. i WW. 
właścicieli domów, aby dla uniknięcia przerwy w za- 
bieraniu śmieci z ich posesyj, rączyli pośpieszyć się 
z prolongowaniemi 'ekspirujących kontraktów, które 
wydawane będą: bądź w* kantorze Kompanji przy 
ulicy Królewskiej nr 25, bądź też za pośrednictwem 
osób przez Kompanję piamiennie do działania 
Sjemóżaląnych ʻi (178) 


CERA TY 


Najpraktyczniejsze damistówe, (obrusowe), 
chanie, podłogowe, skóry | amerykańskie 
wy ksatyny, poleca Skład fabryczny 


J. FRANASZEK. 


(486) K rakowskie- Przedmieście nr 15. 
Kus pieldy watetayskiej. 


Dita 36146 czetwca 1887 y. 


na bar- 
rocketa i 


| 


(o potrąceniw podatku skarbówegm 
*Qd Listów zast. zieraskich 5%, kop. 10!/, 


754 


ie za” 


Wosk Kantor Panku Paistwa 


podaje do powszechnej wiadomości, że niezależnie od 
istniejących już oddziałów kasy oszezędności na 
Pradze, przy ulicy Chłodnej i Nowogrodzkiej rzy 
magazyńach bankowych, otwartym żostanie w Aiid 
20 czerwca (2 lipea) r. b. nowy oddział kasy oszezę- 
dności przy nlicy Nowy-SŚwiat nr 38, w domu ga 
paczewskiego. Czynności odbywać, się „będą 

wtorki, czwartki i soboty, od godziny, 6 do 9- ej iż: 
czórem i w niedzielełod godziny 9 i pół do 12 zrana, 
jatkiem dni świąteczny ch. 180 


Dla : głuchych. 


= 
a 
Gi 
«Nicholsona: patentowane, sztuczne, bębenki do u: 
szu. Jedyne pewne, wygodne i niewidoczne przyrzą- 
dy, przywracające słuch, zalecane przez uczonye 


Broszurę ż ich, opisem wysęła 


Ameryki i. Europ 
Nichólsón, 4 rtie , Drótót. mm 


NE J: H. 


UB Po śinierci niżej wyinienionyy ch sób 


pożostały w Anglji spadki: 

1. Biernacki. 9. Koboiewski. Ea 
2. Hr; Bizezańskm 10. Kurndtowski. 

3. Burda. ant -li 11. Makijęwska. 

4.. Garszyński. 12. NoWleki. A 

- 5. Grabłuski. | 13. Bliskowski: 

6. Drużeńska. 14., Czernogorcewicz. 

1. Kamyski. 15. Czómelćwski. 

8. ObocińskA. 16. Jankołowicz. 


Osoby mające prawo. do tych spad. 2 
| ków, zechcą się zgłaszać do:Ą. E. Raj- 
sa, Moskwa, Śofijskaja 2 

po kamiennym moście, dom; Kotelni- 
kowej. Na odpowiedź proszę dołączyć“ 
0-a (170) 


"T vy pP «= dE «z 
„O AŻ AA 


letni salon gastronomiczny przy liandlu win, delika- 
tesów oraz cygar hawańskich Antoniego Stepa 
kowskiego, Plac Teatralny 9, otwarty od godzi= 
ny „ll-ej.rano, (Jee onk nr 130). GR 


f zktórych 400,060 Śrylłali Hawańskie, resztujące zaś Astek, Hatmbu: skie i i i” 
przed podwyższenióm cen polecaj 


VUV arndalirn i Sla. i $y 
Ká RA Plac Teatralny nr. 11. "m 


| 


| z najlepszej stali angielskiej, po cenach EAN, $ 


| 


Nabiereżnńaja, ii 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


Wartość kupónu: |. Rdza stolarscy. 


potregbpi do budowlanej i meblowej: roboty, 


ą 


— 8, Pożyczka Prem) ÓW. 18 
peaa od amortyzacji przyjm m 


qb lá ogh- 


Kañtor Wekslu 


Karola Gębic ciego. 
Krak.-Przedmieście nr 37, obok Hotelu Saskiego. © 
Uiąqgnienie i (13) lipca4SS7r. = | 


(711) „Fabryka wszelkich wyrobów. stalowych í 
| Bienkótwskiego, dawniej Suia. Gë Aach Nowe. 
Miasto Nr 1 1877, obók kościoła PP. Sakramentek. 
Poleca wielki wybór noży .stołov ych, om 
rzeźniczych, „tasaków, nożyczek JE ków zek, { 
Również kosy do sieczkarń, nożyki R ni 
kompletne sztangi do BE noż dla fabryk © 


najniższych. Główny skład Senatorska Nr. 496, róg 
yiodowej, Filja, | Marszałkowska à r. 49, róg Próżnei ts 


> Magazyn D. Kurdelskiej 


przy ulicy Nowo-Senators sę ya d 


i9 
przeniesiońy b KEG 
od 8-go lipca r. b. na tę samą a ag 


_ Dla przyjezdnych ROS a CZA „toalety. w g i 
OBICIA PAPIEROWE 


|Ę>- godzin. 


tegotocznych : deseni; w różnych gatunkach, ppob NES, JĄ 
Wszy. od kajludszych do rurek poleca zbry f 


J. FRANASZEK 


Sklad Główny Krakowskio-Przođoñokćie nr- ds usr 


p z p 


EEG jA 


Świetny in interes. 
Dwie. nieruchomości przy ulicy: Długiej żeś) 
578 i 579 (policyjny 41—43) polożone, dające ad 
5,000 rs. czystego. dochodu rocznie, sprzed Rane bada 38 
przez licytację w IV wydziale cywilnym ynad 
gowego warszawskiego dnia 5 Hea (2: pA 
Bliższych szczegółów raczy można w A Dipi "| 
adwokatów przysięgłych (Ad. Finkelhausa, Długa 


nr 30) i (Fr. Hood raisi Nowy: Świat. nn. 7). 


AE W M ~ 


| Poszukuje SIĘ 
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g - - seer Jocar ary o dnia 30 Czerwca, t. je od Czwartku,. stale kursować bę- 
| a pomiędzy Warszawą i Włocławkiem, codziennie, nie wyłączając 
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o massy tegoż Izraela 
'uważrwszy, że niektórzy:-|. 


i j $ l wezwanych c wje li m BA terminie 
| iaczonym w Art 50% i 503 Kod. Han 
ni wiki się i pretersyj swych nie zamel- 


_dowali, że w skutek tro, agpónie z, przepi- 
ów Art. 51] Kod Banal. dla niestawają- 
tych wierzycieli uale'y wyznaczyć nowy 
Ostateczny termin, z tych zasad Sąd Han- 
dowy w Warszawie postanowił: dla 1) Sza- 
| posznikowa, 2) Szapszala, 3) firmy Jean 
C Vouri w Petersburgu *) Józefa Szereszow= 
j skiego w Grodnie, 0) 'rmy Bracia Polakie- 
 wicz, 6) Eljasza Iren* teina, 7) Jakóba Jos- 
9 ba Rozensahla, 8) D. 1. „K. Tomaszewski 
S-ka”, p. ż. +J. * Rozenblum” w, War- 
szawie i KA firmy „..aferme” w St.-Peter- 
burgu, jak również dl. wszystkich niewia- 
domych wierzycieli massy Albeka, nazna- 
żyć nowy, ostateczny jednomiesięczny ter- 
i rej do Udy enia pasi e AA hi s. 
d: 'li 6 ermin 0 ogło- 
W wołania wiżtzycieli w odpowiódnich 
sia podpisali obecni. Za zgodność 
zo 
wali: 


drelichowe w pasy, różnego koloru płócienne, perkalowe z różnemi 
malowidłami i drewniane od 60 kop. w wielkim wyborze, poleca 


W MUSZEWSKI, 


Długa Ń 40/30 wprost Hotelu Polskiego. 


Dyrekcja Drin żelaznych 


1 zy > A a 

Warszoóko- Wieteńckiej i Watszawóko= Bydgoskiej, 
Na skutek reklamacji pana Maksa Gołdbaum, b. Komisanta 
w Aleksandrowie, podaje do wiadomości, że wydany mu kwit zalicze- 

mowy na summę rs. 503 kop. 64, którą był obciążony towar, wysłan 

z Aleksandrowa do Petersburga, dnia 1 Września 1881 r. Nr 51/9, 

został przez tegoż p. Goldbauma zagubiony. i 
Pomieniona przesyłka, ż powodu niewykupienia przez adresata, 
została sprzedaną przez licytację za rs. 300 kop. 5. Pónieważ zaś 
z summy tej, po potrąceniu należności, drodze żelaznej przypadają- 
cych, na pokrycie wzmiankoówauego zaliczenia pozostaje około rs. 160, 
u rzeczóna kwota wypłaconą zostanie p. Maksowi Góldbaum za 
i 80, od daty niniejszego ogłoszenia, jeżeli przed upływem tego 
czasu, właściwy kwit zaliczeniowy Dyrekcji nie będzie przedsta- | 
wiony. 1259r 


m .P. Sekretarza (podpisano) No- 


Syndyk: Tymczasowy 
_massy upadłości 


łasza, iż stałe. termi do sprawdzenia 
wierzytalna ci, atóedwnie do decyzji Sędzie- 


= go Komisarz, » czone zostały na dzień 
WOREK 
| NE r4-0 go „w Wy- 
| - Pong: iłości Sądu Handlowego w Was 


 szawiė, 


- Henr; : Hoffmann, 
23i Adwokat Przysięgły. 


$ ii 
_ Kaucjorowane ** 
Biuro Nauczycielskie 


ZAŁĘSKIEJ, 


od lat 40 w Warszawie ogzystujące 
zmienia lokal od dnia 8 Lipca r. b., 
i> Hz ulicy Niecałej 1a Mazowiecką 
<  Ą > 16 (parter), dom p. Grosmana. 


Istniejąca od roku 1856 
Parowa Fabryka Musztardy 


|... R. SCHWEITZER i 

` » Ç 

Y Królewska 23 (19), znanej dobroci wyrób swój, sprze- Ń3 
daje na garnce, kwarki i słoiki g el biddh M 1196R A 


Fabryka Fortepianów i Pianin 
J. KERNTOPF i SYN. 


 PODROCJĄCY 


K, jed bat 
„wych tutejszych, ty rózgałęzione sto- 


Miodowa Nr 12, 


poleca wielki wybór instrumentów najnowszej konstrukcji. 


Fortepiany od rs. 500 do rs. 1,000. 
Pianina od rs. 400 do rs. 550. 
Używane linstrumenty od rs. 280. k 
„Wielki wybór fortepianów i pianin do wynajęcia: ` 1142 


w epszej kiijenteli, w całej pro~ 
wincji iej, poszukuje na wspólny koszt, | 
reprezentacji różnych bów i towarów. 


uferty muje "iuro Ogłoszeń Raj- 
Cumana i pale 125iR 


'win i farb, do sprzedania w mieście gu~ 
kernjalnem. wartości okoła. 15,000 rs:— 
Wiadomość w Biurze Ogłoszeń PP. Raj- 
chmaną i Erendlert 


wybudowania 
1890 roku włącznie. 


przeniesiona /z. Placu Krasińskich na ulicę | 


AZURE? 
el Kol 


onialny 


Senatorska 26. 1207R 


„„Nowo-otworzona Fabryka 
Obić Papieros ych 
: przy ulicy Pawiej X 16, 
poleca wielki wybór obić papiro- 
wyc tegoroeanych deseni, po cenach 
nizkich,, dotychczas nie praktykowa- 

ch, „oraz wykleja. pokoje po kop, 9 
9d.rolki. - MSL 


9,000,000 Cegieł 


potrzebne aj a w. mieście Ostrołęce. dla 
' Ogzar, w ciągu lat 1688 do 


Ktoby z: panów przedsiębiorców zecheiał 
wybudować cegielnię najnowszej tari 
źbadawszy na miejscu gatunki odpowiedliiiej 
gliny do wyrabiania cegły, powinien swoje 

arunki przedstawić budowlanej Komisji 
w Ostrołęce, ~ 1286r 


—————-—— 


Ustrzeżenie. 


— Niżej wymienione, kosztowności zaginę- 
ły i ostrzega się aby nikt takowych pod sku- 
tkami prawnej odpowiedzialności nie naby- 
wał, ani w żastaw, lub na przechowanie nie 

rzyjmował. 1) Kolczyki, w każdym po je- 
ŁA szmaragdzie przeszło 3 karaty ważą- 
cym; otoczony 12-ma brylantami. 2) Kolezy-= 
ki, każdy mający jedną okrągłą i jedną gru= 
szkowatą perię/ czarną w brylanty oprawne. 
3) Kolczyki dormeuses, po jednym brylancie 
ważącycha około 5-ciu karatów. 4) Kolczyki, 
w każdym jeden turkus w brylanty oprawny. 
5) Brosza z.jedną dużą czarną perłą, oprawną 
w brylanty. 6) Kolczyki i broszka, z blado- 
różowych korali i brylantów. 7) Trzy sznury 
różowych korali oprawnych w złoto. 8) Bro- 
szką w kształcie trójlistka, z trzeci pereł 
okrągłych odmiennych kolorów. 9) Branso- 
letka szeroka, ze złotych łańcuszków. 10) 
Bransoletka złota, z kameą iczarną emalją. 11) 
Brosza ż kamei oprawnej w.złoto. 12) Brosza 
złota formy podłużnej, z turkusów i brylantów: 
13) Broszka złota-.z.brylancikami w kształcie 
krzyżownicy kolejowej, z przyczepionym do 
niej żetonem Oreęnburskiej drogi żel. z mono- 
gramem T. W. z brylancików. 14) Dwie gwia- 
źdki brylantowe. 15) Pierścionek z brylantem 
wagi 17/, karata. i rubinem wagi 17/, karafa. 
16) Zegarek damski kryty, złoty, z wyrytym 
monogramem T. W, Ankier Remontoir a gui- 
chet. 17) Lornetka złota ż zegareczkiem fa- 
bryki Patka w Genewie. 18) Łańcuszek złoty 
na szyję z okrągłych masiy ogniwek. | 
Uprasza się pp. Jubilerów, Zarządzających 
lombardami i osoby kosztownościami handlu- 


jącó, 0 zwrócenie uwagi na powyższe przed- 


mioty, przycżem każdemu: ktoby dał wiado- 
mość o takowych i do odzyskania ich skute= 
cznie się przyczynił, zapewnia się: wynagro- 
dzenie dziesięciu procent wartości odnalezio- 
nego przedrniotu. Zgłosić się nałeży na ulicę 
Zimną M 4, mieszkania 15. 1254R 


Poszukuje się 


kupna APTEKI, 


z obrotem 3 do 4 tysi rubli.—Oferty 
do, Biura. Ogłoszeń Aika M 26, pod 
literami J. G. 124R 


Pierwsza w kraju 1115r 


FabrykaLakierów 
i Farb Olejnych 


J. A. KRAUSSĘ, 


POLECA: 


FARBY OLEJNE, przygotowane 
wprost, do, użycia. l 

LAKIERY SPIRYTUSOWE, olej- ; 
ne i do powozów. 

FARBY WOSKOWE, (Massy do 
podłogi), w - najpiękniejszych 
solorach. 

FARBKI do bielizny, z najczystsze- 
go Indygo (Indygo-karmin), w ta- 

„ ,„bliczkach I w proszku. 

Sprzedaż po.cenach najniższych w kan- 
torze fabryki przy ulicy. Bonifraterskiej 
M9iw Składzie przy ulicy Miodo- 
wej M 12. Cenniki gratis i franco. 


Nauka i wychowanie. 


tudent uniwersytetn, życzy sobie We 
na wieś na korepetycje. Wiadomość: ulica 
Berga M 6, m. 17. 11348 


Hogere polki patentowane, muzy- 
kalne, mówiące dobrze po francusku; 
zwajcąrki bony, „Krakowskie-Przedmieście 
. Kantor pośredniczący. Dąbrowska. 11314 
tudent uniwersytetu, izraelita, doświad- 
czony isumienny korepetytor, pragnie wyje- 
chać na wieś, na czas wakącyj, celem przy- 
gotowania do Mpui lub szkół 
tnych. Adres: Marjańska M 4, mieszk. 22. 
tudent uniwersytetu, doświadczony pe- 
jdagog, przygotowuje uczniów do gimna- 
zjum, specjalnie wykłada matematykę i na- 
ci przyrodnicze, może przyjąć lekcje na 
miejscu lub na wsi. Ulica Nowy-Świat X 66, 


> 
3 


m od 5—7 po południu. 1649 
potrzebną uczennica wyż szych Klas gimna- 
zjum. Łucka 6, m. 6. 11479 


I ekcyj matematyki, w zakresie 
Uwyższych klas gimnazjów filologicznych 
1 szkół realnych. Złota M 37, m. 8. 1639 
otrzebną jest na wieś nauczycielka fran- 
cuzka, z muzyką i wykładem niemieckim, 

lub „rg z doskonałym francuzkim inie- 
c 


mieckim. Wiadomość 2 i 3 lipca, przy ulicy 
Aleksandrja XW 6, mieszkania 4, od godz. 9-ej 
do 12-ej w południe. 11511 


otrzebny korepetytor, uczęszczający w 
szkole Aakdlowej da godzinę. dake 11. 
eń klasy V lub VI za 4 godziny lekcji 
dziennie z dwoma chłopcami, może przepę- 
ić wakacje na wsi i otrzyma wszelkie wy- 
gody. Nowy-Świat M 53 domu, mieszkania 9, 
od godziny 4-tej. 11517 


Pesady i prace. 


soba znająca dobrze krawiecczyznę, szycie 

bielizny, znająca się na gospodarstwie, szu- 
ka obowiązku na wieś lub do szycia na 
letnie miesiące, rekomendacje kilkoletnie, 
Tamka 39, mieszkania 5. 11105 


NN" NA, 
| Feiere ag zdolny z poważnemi rekomen- 
dacjami, posiadajacy 6 do 7 tysięcy rubli, 
może zrobić świetny interes. Oferty do biura 
ogłoszeń, Senatorska 26, pod lit. Ł. S. 1607 
Ks z pań ARA towarzyszki 
młodej na wyjazd do kąpiel, za małem wy- 
nagrodzeniem lub bez, raczy się zgłosić na 
Nowy-Świat M 7, m. 23. 11433 
Poz są ajenci do składu maszyn do 
szycia Singera. Senatorska 22, ze stałem 
wynagrodzeniem. 11488 


złowiek w sile wieku, wiejs oszukuje 
miejsca gajowego lub stróża w Warszawie. 
iadomość: Śliska M 13, Borucki. 11483 


otrzebną jest zaraz bona niemka, umie- 
jąca szyć. Świadectwa wymagane, Wiado- 
mość: Ogrodowa % 11, mieszk. 11. 11459 
Poan jest rządca z kaucją do dużego 
domu w Warszawie. Wiadomość u 
w hotelu Saskim, 
otrzebna butetowa przyjemnej powierz- 
chowności, fachowa, do restanracji Piltz, 
rakowskie-Przedmieście 17 19, zaraz i bo- 
na niemka do dziewczynki 8 letniej, umiejąca 
szyć na maszynie Singera, z pensją rs. 5 mie- 
sięcznie. 11476 
ficjalista w sile wieku, przybyły z prywin= 
cji, dla wynalezienia sobie posady w celu 
ułatwienia możności dać me je osci dzie- 
ciom, błaga szanowną publiczność o jakie- 
kolwiek sg" zp za najskromniejsze wyna- 
grodzenie. Na zaświadczenie o swojej uczei- 
wości, może się powołać na opinję ludzi wia- 
rogodnych. Oferty prosi składać w kantorze 


p. Łady, 
11473 


tegoż pisma, wyrazem „Praca”. 1643 
otrzebny jest uczeń do felczera. Niecała 
X 8. 11352 


a panów jeometrów. Przyjmuję plan 
Dw do obliczenia, słowem do WYKOŃ. 
czenia dokładnie. Nowy-Świat X 53, m. 9, 
o godzinie 4 zastać można. 11518 
iemka z szyciem świadectwami, poszukuje 
miejsca do dzieci. Wspólna 6, stróż wskaże. 
Friog ma jest tka do bielizny. 

iska X 6, m. 5, w dziedzińcu. 11526 


|| cza młoda, uzdolniona w kroja i kra- 
wiecczyźnie, poszukuje zajęcia na wsi, a 
nawet może towarzyszyć w podróży. Oferty 
proszę składać w kiosku obok ratusza. 11525 
łody człowiek, starszy felczer, zdolny w 
jisyoim zawodzie, życzy sobie przyjąć 
miejsce u chorego, na miejscu lub wyjazd. 
Oferty proszę składać w kantorze tegoż pi- 
sma, pod lit. A. S. 11528 
dolne malarkii hafciarki, znajdą dobre za- 
trudnienie, również poszukuje się panienki 
od 16—18 łat, do lekkiej roboty ręcznej. Wia- 
domość: Solna 17, m. 12. 11513 
oszukuje zajęcia, znająca krawiecczyznę, 
muzy kę_ ze swoim s cya Oferty pro- 
szę złożyć w kantorze Kur. „Pulheryj”. 


Kupno i sprzedaż. 
eble z kilku pokojów, za bezcen. Złota 29, 
stróż wskaże. 11510 
upuję fortepiany, pianina, sprzedaję ra- 
tami. wydzierżawiam najprzystępniej, re- 
peracie. Jerozolimska 25. 1122 


* ranki. Róg Chm. 


eble: garnitur salonowy, krzesełka fanta- 
zyjne, kolumny, kandelabry, stoliczki, 
parni gabinetowy, urządzenie jadalni dę- 
we, szafy, łóżka, umywalnia, toaleta, oto- 
mana, biurko. biblioteka, szafka z lustrem do 
sprzedania. Marszałkowska % 119, na dole 
w drugiej bramie, mieszk. M 15. 10808 


eble: garnitur czarny i orzechowy, krze- 
sełka fantazyjne, kolumny, stoliczki, szafy, 
óżka, kredens, stół, krzesełka, otomana, 
szeslong, komoda, biuro, bibljoteka, garnitur 
gabinetowy, szafka lustrzana, żardinierki, fi- 
ranki, do sprzedania. Marszałkowska X 111 


pierwsz6 piętro, mieszk. 10, od frontu. 11367 
2 owodu wyjazdu jest do sprzedania bar- 
o tanio garnitur fotelikowy, stół z ser- 


weta, szafa, komoda, Wszystko bardzo mało 


używane. Elektoralna M 28, m. 30. 11409 
rysznic duży pokojowy do sprzedania. 
Przejazd 3, stróż wskaże. 11388 


Wy, krzesła fantazyjne, biurko, stolik do 
rt, ottomana, szeslong, stoliczki, garnitur 
ga binetowy „do sprzedania, Mokotowska 59,róg 
lacu Ś-go Aleksandra, stróż wskaże. 10939 
tur orzechowy wiedeński, solidnej ro- 
boty z 12 krzesłami, pozostawiony w komis 
o sprzedania za pół wartości, u stolarza róg 
Mazowieckiej i Świętokrzyzkiej M 22. 11493 
eble zu bezcen! Garnitur czarny orzecho- 
wy, lustra, rozmaite inne meble, szafy,kre- 
ens, stół, krzesła, łóżka, biuro, szeslong, fi- 
hmielnej i Marszałkowskiej M 108, 
m. 30, wejście od Chmielnej M 37. 11500 
tur mebli, kredens, stół, krzesła. łóżka, 
szafy, biurko, otomana, szeslong. Święto- 
krzyzka 39, mieszk. 2. 11506 


eble różne do sprzedania. Jasna 4, stróż 


M eble salonowe: garnitur czarny i orzecho- 
a 


wskaże, 11416 
rs, do sprzedania garnitur mebli wy- 
. Piękna M 46, m. 3. 11392 


$ ełnie dobrym stanie, do sprze- 
nia. Podwale 10, 1-sze piętro. 11260 _ 
przedaje się: kredens rs. 15, komoda rs. 5, 
stół rs. 3, półki na książki rs. 2. Długa 36, 
drugie piętro, tam gdzie kąpiele. 11283 
ustro duże, bogato rzeźbione i złocone 
wraz z konsolą z blatem marmurowym do 
sprzedania za rs. 120, kosztowało 160, oraz 
Jampa salonowa, wisząca, z sześciu świeczni- 
kami za rs. 25. Wiadomość Marszałkowska 
% 67 nowy, obok gimnazjum. Stróż wskaże. 
alce 4 sztuki, węgierskie Ganca, dla mły- 
nów, fabryk cementu, lub proszkowania 
kości, sprzedaję tanio. 
eczki pięcio /, 9, 11— cowe, ku- 
puję, ę sn 
Ke ozdobny, składany, do wody sodowej 


lub na altankę, do sprzedania. Wiadomość 


[KSS ralla i Sejdlera, o 7-miu okta- 
wach, w zu 
a 


sklep kolonjalny, Królewska 37. 11092 
moio rwan najtańsze i najlepsze u 
R. Bohtego, Nowy-Świat Ñ 34. 448 


e poko 


kojowe praktyczne najtaniej 
fabryka Bohteg. 7 . 0 


o. Nowy-Świat M 34. 11280 
© s da kaźden użytek 
bardzo tanio do sprzedania. Senatorska 10 
wiadomość u stróża. 11021 
ryczka na żelaznym spodzie, w dobrym 
stanie, oraz fąeton nie odnawiany, zdatne do 
wsi i miasta. Ceny nizkie. Swiętokrzyzka 29, 
wprost Jasnej. 11362 
aszyna do pończoch bez szwu M 11b, ma- 
ło używana o 500/, niżej kosztu, do sprze- 
ania. Wiadomość: Wiejska M 3, m. 9. 11341 
anapa, 6 krzese i 
M 15, mieszk. 6, 
siążki, nuty tanio, Biurko i lustro tremo z 
brązami, szafy dwie, garnitur mebli, stoły 
wa, kredens, sprzęty kuchenne, miedź. Nowy- 
Świat 21, mieszk. 19, 11411 
o sprzedania serwantka i szafeczka o- 
szklona, komoda, lustro, szafeczka nocna, 
stolik do kart, dwa zegary. Leszno X 9, mie- 
szkania 18. 11446 


eble, kanapa i 6 krzeseł, drzewo palisan- 
drowe, kryte utrechtem bordo, znpełnie w 
obrym stanie, pozostawiono w komis do 


sprzedania, Ulica Niecała M 1, u tapicera, 
ianino czarne, prawie nowe, z powodu wy- 
jazdu, bardzo tanio do sprzedania. Nowy- 

wiat 52, m. 6. 11 

wuosobowa karetka nżywana, tanio do 
sprzedania. Miodowa 15, w biurze właści- 

ciela domu. 1644 
2 y do dystrybucji ta- 
„ Świętokrzyzka M 18, w 

11529 


tur orzechowy, antyki, 
do sprzedania. Złota 63, m. 14. 11515 
ortepian wiedeński, łóżko, z powodu wy- 
jazdu do sprzedania. Marszałkowska 123, 
mieszkania 14. 1657 
rządzenie sklepowe z towarem galante- 
ryjnym lub bez do sprzedania. Niecała M8. 
y kredens do sprzedania. Święto- 
krzyzka 13, m. 7 11 
rzedaję szafę, komodę, stolik do roboty, 
spólna % 19, m. 10, od 10 do 3 codziennie. 
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arnitur mebli, kredens, stół, krzesła, biur- 
Gi: umysl szafy, Sęslong, łóżka. 
zpitalna 5. n 11512 


upuje pianina i fortepiany używane. Sien- 
, m. 48. 11509 


na 1 


ortepian Hofera 7 oktaw, blat ną 
Sprzedaje Makow Solna 18, ST 


ortepian, biurko nadzwyczaj miStenej 
roboty, garnitur mebli i inne sprzęty go 
sprzedania tanio. Aleksandrja M 13, m. 5. 


Interesa handi, i majątk. 


s. 3000 potrzeba zaraz na opi na pe- 
wng hypotekę. Nowolipie M 5 WE mie- 
szkania 13. 11368 
klep spożywczy z dystrybucją, w środku 
miasta, do sprzedania. Wiadomość w skła- 
zie tabacznym Rozenbluma ulica Nowy- 
wiat M 9. 11501 


s. 4000 potrzeba na pierwszy numer hi- 

poteki lub 1000 na drugi, domu murowane- 
go w Warszawie, Wiadomość ulica Leszczyń- 
ska M 9, w sklepie wiktuałów. 11268 


otrzebną jest wspólniczka z kapitałem 

| około rs, 600. Wiądomość ulica Wronia 
M 62, mieszkania 4. 11249 

olwark włók 12 do sprzedania lub za- 

miany na mniejszy folwarczek, bez wzglę- 

n na miejscowość, folwark ten położony w 

bliskości kolei. Wiadomość ulica Zgoda X 6, 
mieszkania XM 7, 11192 


14, na 2 e od frontu, w godzinach od 


12 do 5 po południn. 11347 


klep dystrybucyjny do sprzedania. Chło- 
dna 28. 1629 


Se narożny w ruchliwem miejscn jest | 


do odstąpienia z powodn interesów familij= 
nych. Wiadomość: ulica Mostowa M 22, m. 1. 


iekarnia z utensyljami, z obszernem mie- 
szkaniem i z wszelkiemi wygodami, jest do 
wynajęcia każdego czasu lub od 1 lipca, nad 
rzeką Pilicą w Warce w rynku. Bliższa wia- 
domość: ul. Dobra M 24, w sklepie. 11356 
«klep towarów kolonjalnych, mydlarskich, 


malarskich i tabacznych. Chmielna X 76. 


zierżawa rządowa jest do wzięcia zaraz. 
Wiadomość u właściciela domu, ul. Smo- 
cza M 40. 11427 
powodu niespodziewanego wyjazdu sklep 
wiktnałów do sprzedania. Elektoralna M 20. 
gagle do sprzedania za rs. 200. Róg Pod- 
wala i Dunaju X: 20. 11318 
propinacja do sprzedania na własność, z 
wszelkiemi rekwizytami szynkarskiemi, 5 
wiorst za rogatka, Wiadomość na Pradze 
M 32, wprost cyrkułu, stróż wskaże, 11287 
ilia jedna z piękniejszych pod Warszawą, 
mająca rozległości 24 morgów 300 pręto- 
wych, z których część pod ogrodami warzyw- 
nemi, część zaś oparkaniona, zawiera ogród 
angielski i owocowy, staw zarybiony z ła- 
zienką, dom mieszkalny z 6 pokoi z komple- 
tnem umeblowaniem, garderobą, kuchnią, spi- 
żarnią, pokojem dla służby i piwnicą; lodow- 
nią, oranżerją z wyborowemi gatunkami ro- 
ślin, inspekta, szkółkę, dom o 3 pokojach dla 
ogrodnika, stajnię, wozownię, zabudowania 
ke itnąe oraz wszelkie rekwizyty ogro- 
nicze do sprzedania w każdym czasie. Wia- 
domość u pana Gumińskiego w kancelarji re- 
jenta Olszowskiego. 11286 
soba pojedyncza wdowa lub panna sta- 
ruszka, zechce do interesu włożyć rs. 80, za 
procent: mieszkanie, życie, usługa. Wiado- 
mość: Żelazna M 69, m. 32. 11467 
agle wiedeńskie podwójne do sprzedania, 
w dobrych pO ar miejscach. Ulica 
owolipki M 60 i Freta M 4. 11522 
owodu wyjazdu na wieś, jest do odst. 
pienia zaraz filja piekarni wyborowej. Wil- 
cza 23, wiadomość w filji. 1655 


om z ogrodem kwiatowo-owocówym do | 


sprzedania. Ulica Leopoldyna % 7, wiado- 
mość na miejscu. > 1654 

ys bucja z materjałami piśmiennemi 
D: galanteryjnemi de sprzedania, Wiado= 
mość w cukierni róg Wspólnej i placn św. 
Aleksandra. 11519 


Lokale. 


okoje kawalerskie, na parterze i 1-m pię- 

trze, z usługą, do wynajęcia od Lipca. Mo- 

powa, lub 
1 


gą być i z meblami. 
Złota 9. 

obry interes: zaraz, za 500 rs. pożyczki— 
bezpłatnie dwa pokoje i kuchnia. Gwaran- 
cja pewna. Wiadomość u rządcy, OU «my 15, 


od godziny 3 do 5-ej. 
ardzo tanio, sześć pokojów, przedpokój i 
kuchnia, front, 3-6 piętro, ul. Złota, do wy- 
najęcia od 1 lipca, Wiadomość Graniczna 10, 
mieszkania 6, do 1-ej i od 5-ej do 6-ej —Tam- 
że do sprzedania prysznic. 1637 
o wyn c ipca r. b. w po 
M 11, tre ulicy Zielnej, 5 pokojów, przed- 
okój i kuchnia, na 1-m piętrze, zlewem i wo- 
ociągiem, urządzeniem gazowem, cena u- 
miarkowana. 11373 


Jów, stajnia i 
Mość stróż 
właściciela domu. 


1 lub 5 pokojów dużych, w tych salon, trzy 


wsze piętro od 
kuchnia, wodoci 
od lipca. Ulica 
kowskiej. 


"Nr 178 


koje aty intona IA bo gacść oka, 
oj6; | sze © 
Ania t ozownia moż być daria Wia 
Żn, lub Miodowa Ada biurz 


4i 


okna, pasaż, przedpokój, dwa balkony, l0- 
al bardzo cić wszystkił wygody, pier< 

pca; 2 PY przedpokój, 
zlew, s ka, piwnica,  - | 
spólna 44 prey, LWA s [8 


d 8-go lipca r. b., przy ul. Siennej X 9/19, 
do *Fiajędie 6 pokojów, przedpokój i ku- 
„cia, na parterze, od frontn, cena umiar- 
kona. 11374 


zk p Be n 


reni lokal frontowy, sklep, stajnia, wozo- 
owy-Świat 25. ' 11369 
: t do wynajęcia ego czas W 
mieście ghęrnjalnem Kaliszu Wiadomość 
u N. Golifisksgy w Kaliszu. 11395 | 
okoje umelowane, od 10 18. us sa- f 
mr, Włodźmierska 2, m. 5. _ 11394 K 
uży, za na 8- f 
siące, dla kobiet I. „zby a . Noe ih 
wy-Świat M 7, m. 23. LASY Lt 
o wyn wie wnie, mo 
Ubyć mody na składy, š: wo © 88/6983. © li 
pokojów, z wsz odami do 3 
„wynajęcia, dom za Nowo- „ Zielna 41. | 


kle gcin, 
wai Długiej, w Aerel > 
mość u właścicielki domu. 
e i anie w Otwo 
dwóch lub trzech pokojów. 
illa Cacko lub w bufecie, 
okoje 3 umeblowane, razem lu PY - 
czo do wynajęcia. Plac lose mie- 


szkania 5. 
boźna X 9, - 
Przedmieścia, do wynajęcia od 1 lipca r. b. 

6 pokojów, przedpokój, kuchnia z wodocią-- 

giem i zlewem, na 1-m piętrze, za 600 rs. ro- 1, 


rakowskiego= | 
cznie, (pókoje duże), 2 mieszkania na 2-m pi l | 
| 


om o 


trze, po 2 pokojei kuchnie. Wiadomość w 
pie narożnym. 11255 
wa pokoje z kuchnią od lipca. Wspólna 
od placu. 11288. 
wa pokoje z meblami, przedpokojem 
chnią, od trzech do czterech siena. p 
wale M 6,—tanio. 1129 
Mpera piwnice odstępuje skład u. 
U Marszałkowska M 146. 1484 ` 
jokój umeblowany, front, osobne wejście. PRE 
Nowy-Świat 16, m. 5, 1113 
paraz potrzebny jest pokój z przedpokojem, 
u feten E LAE Aa a osobie, kp 
wejściem, umeblowany, z usługą i samowa- 
rem, w środku miasta, Adresy z oznaczeniem 
ceny składać E roty w kantorze Kur. Warsz. | 
pod słowem „Pokój.” 11516 


auczycielka szuka wspólniczki na mie- 
szkanie, Wiadomość w kiosku, Trzy Placo, 
w, Aleksandra, 1 
omieszczenie bezpłatne, przy damie po- i 
ważnej, słabej, dla osoby przyzwoitej, pe- j 
wnej (i nie wiekowej), mającej swoje utrzy- $i 
manie. Nowy-Świat 26, mieszk. 12. 11514 


D: wynajęcia od 1 lipca r. b. za przystę- * 
e 


pną eenę: 6 pokojów ż przedpokojem, ku- 

zi, Adaka ateikite Stem: urządzeniem 
azowem, na 1l-m piętrze, od frontu, (mogą ~ ' 
yć dodane stajnie i wozownie); 4 pokoje i 
przedpokojem, knchnią, z 2-ma wejściami E) 
schowankiem. Do obu mieszkań wodociągi, = 
zlewy; ciwo i góry. Aleja Ujazdows p 


M 29/1669, od Placu św. Aleksandrą dom 5-ty. j 


Doniesienia rozmaite. 


oszukuje si 
Ps: miesięcy dwa od 1 lipca r. b. na Wa, 


wynagrodzenia, tylko koszta podróż 
Warecki 4, m. 0. 11276 


osoby młodej, wykstałconej 


uwie trwałe, zgrabne i tanie, m 
damskie, dziecinne, wybór wielki. Kło 
kowski. Orla 14, róg Leszna. 11497 


maki 7 ŃZEZAW W ŘŘŮŮ o 


p 1 m 


23 
$ 


elbfisch M. & Comp. Wierzyciele Mo , 
Gaitis, Browarna 16, zechcą się 
we własnym interesie, dnia 1 lub Ż lipca 24 
dzinie 5 po południu. Żurawia 13, m. 4, ia 
racownia Annetty przyjmuje su i 
kiety i ubiorki dziecinne, uczy szyciag, 
ju.—Potrzebne są zdolne staniczarki, | wy 
Świat N 61. 11523 
szerka przyjmuje osoby spo: 
się słahośsi. Ogrodowa 34. na 
ziewczynka f-tygodniową, Też rztu 
rodas dobrego, (śliczna), jest ze cia 
na własność. Bracka 17. m. 38. 1 
czulicy A leksandrja na Krako" *" m 
do aytam Tramwajowego i PA do 
jeżdzając do Podwala zgubiono 4063 I8., e d w 
remjowe pożyczki rosyjskie X i%1 56 
i list Towarzystwa Kredytowofo na rs, 


które były związane w paczcó, błagam mezei 
wego Z fa sik o ywróce Powys: pie 
niędzy, ża nagrodą 3 sam tą 
na ulicę Aleksandrja m. K Tii 21041 


Królewskiej lub Saskim” zgubio 
R: 24 kołnierzyków męzki rasza si 


Ez Konina taa. 


sp spożywczy Za rs. 180, z powodu inte- i | 
ge r iadomość w kiosku wy wiat pokoje obszerne, z kuchnią, suche, mie- | łaskawego znalazcg o odesłanie 3 gó n w 
róg Alei. 11520 sięcznie rubli 15. Mostowa 16. 11360 mieszkania 25, za n odg. _ „23 
y ar nowy UE oaBodeno ljensypow Bapuaua 18 (80) wo dół n t. ; 
Olszewski- Wydawoy Wacław Szymanowski i Antoni Pietkiewicz (Adam Pług). t Zi 
, 


